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BARANOWICZA — ul. Szeptyckiego — A. Łaśzuk.. 
GŁĘBOKIE — ul. Zamkowa 14 Księg. W. Włodzimier o w a. 
GRODNO — Księgarnia T-wa „Ruch“.
HGRODZIEJ — Księgarnia Kol. „Ruch".
KŁECK — Sklep „jedność".
LIDA — ul. Suwalska 13 — S. Mateski.
ŁUNINIEC — Księgarnia Kol. „Ruch".
MOŁODECZNO — Księgarnia T-wa „Ruch"
MIORY — Ejdełman
NIEŚWIEŻ - - ul. Ratuszowa — Księgarnia Jaźwińskiego. 
NOWOGRÓDEK — Kiosk St. Michalskiego.
N.-SWIĘCIANY — Księgarnia T-wa „Ruch"

DRUJA — Kowkin.
OSZM1ANA — Księgarnia Spóldz. Naucz.
PODBRODZ1E — ul. Wileńska 15 T. Gurwicz
PIŃSK — Księgarnia Polska — St. Bednarski 
POSTAWY — Księgarnia Polskiej Macierzy Szkolnej.
STOŁPCE — Księgarnia T-wa „Ruch"
SŁONIM — Księgarnia j. Ryppa uL Mickiewicza 10. 
SMORGONIE — Stowarzyszenie Przyjaciół Oświaty.
ST. SW1ĘC1ANY — M, Lewin Biuro gazetowe ul. 3 Maja \  
SZARKcnvSZCZYZNA, AL Mindel, skład Sf-fe ,^ .y. 
WOŁOŻYN — Ubermsn, Kiosk gazetowy 
WARSZAWA — Kiosk Księg. Kol. „Ruch".

PRENUMERATA miesięczna z odniesieniem do domu, lub i  
przesyłką pocztową 4 zł. zagranicę 7 zł. Konto czekowe PKO 
Nr. 80259. W sprzedaży detal, cena jednego numeru 20 gr.

Oplata pocztowa uiszczona ryczałtem.
Redakcja rękopisów niezamówionych nie zwraca. Administra­
cja nie uwzględnia zastrzeżeń co do rozmieszczenia ogłoszeń.

CENY OGŁOSZEŃ: wiersz milimetrowy jednoszpaltowy na stronie 2-ej i 3-ej gr. 40. Za tekstem 15 gr. Komunikaty oraz 
nadesłane milimetr 50 gr. Kronika reklamowa milimetr 60 gr. W numerach świątecznych oraz z prow incji o 25 proc .drożej. 
Zagraniczne 50 proc. drożej. Ogłoszenia cyfrowe i tabelaryczne o 50 proc. drożej. Administracja nie przyjmuje zastrzeżeń 
co do miejsca. Terminy druku mogą być przez Administrację zmieniane dowolnie. Za dostarczenie n-ru dowodowego 20 gr.

U R 0 C Z Y S T C Ś C I
Koronacja cudownego 

obrazu NMR. w Dzikowie
jeszcze \v końcu ubiegłego roku za-

TELEG RAMY
Kościół jako wotum dzięk­

czynne
Dzięki usilnym staraniom JE. ks. Arcy­

biskupa Twardowskiego budowa wotyw 
nego kościoła p.w. Matki Boskiej Ostro 
bramskiej we Lwowie postępuje naprzód. 
Konsekracja tej wspaniałej świątyni od­
będzie się jesienią br.

RADA BANKU POLSKIEGO SŁUCHA 
SPRAWOZDANIA

W ARSZAW A PAT. Dn/fe 12 to. m.
odbyte się ppd piizeWędtoilctwieiin prezesa

" tak że 8 w rześnia (<t\ w św ięto Nm-o- .......—  ™ --------—  -  — v M .  «------------ ,  U**r----- j * .............. -I  dlr. Wiróbl-ewiskego posiedzenie Rady
w takiej formie, aby tętniła życiem i za- jątkowo nieinteligentnie, powinien stać :rl7iP’n,|a N p  ̂ w h t Ćia wczorajszego dotyczącej państwowej po skowych oraz delegatów Zw. Izb i Or- Br toku (Polski iago, ob kitórem Radia .vy-

Co jednak należałoby robić z takiemi  ̂ PRZEMYŚL. —  Przed sześciu

stanawdano się w W ilnie nad sposobem rocznicami, które jednakowo obchodzą b rzeou) świętokradczego czynu w la m -  WILNO. —  Wczoraj w godzinach popołudniowych P. Marszałek Piłsudski
niebanalnego uczczenia wielkiej ilości całą Polskę, jak inp., roozmiica Odsieczy tejszym kościele ksiięży dominikanów. —- przybył samochodem z Pikieliszek do W ilna i zamieszkał w Pałacu, 
rocznic' historycznych, przypadających Wiedeńskiej-? Słynący cudami obraz Matki Boskiej Dzi
na rok 1933. Postanowiono wówczas W tych wypadkach, .naturalnie, była- kowskiej, ozdobiony złotem/i koroniami w
skoncentrować te rocznice i poświęcić by pożądana organizacyjna centralizacja j 904, został obrabowany, korony skia-

dziono. Kstuęża dominikanie z o. przeo-
m iesiąc czerwiec wspomnfeMwn wiel- w W arszaw ie, ale z udzieleniem jak naj- rem JamewsJdm ma czele r t e
kich zdarzeń i wydobyciu uch ech z dzie- większej aiutomiomjn większym środowis- poczęli wnet po św iętokradztw ie zbiórkę
jów ziem b. W ielkiego Księstwa Liitew- kom. na nowe korony dla sprofanow anego w
skiego. Dążono do unikania form szablo- Smutny przykład „św ięta m orza4', r. 1927 obrazu, 
nowych,* to też chciano podać przeszłość którego program  był opracow any wy-
w takiej formie, aby tętniła życiem i za- jątkow o nieintelii;
ciekaw,iała sw ą barw nością. Opracowano się dobrą nauczką na przyszłość.

Specjalna komisja dla spraw
państwowej polityki zbożowej

WARSZAWA (tel. w ł.). —  W  uzu- nisterstw: rolnicy a, przemysłu i han- 
A£ CJr PeJnieniu ^ s z e j  wiadomości z dnia dlu, skarbu, spraw wewnętrznych i woj ^

. . . .  ^  uc.w a.onej „a p o sie< te  g a n i a j  Roiniczych oraz Zw. izb Prze- £ £ *
program , wyłoniono sekcje a komisje, Nie trzeba już pow tarzać, jakich non- cudownego obrazu dzikowskiego, niu Komitetu Ekonomicznego Ministrów', mysł. - Handlowych na czele z delega- ^  jkhmisatoz Biamku pi wlieemiiniistor
które mliały się zająć posizczególneimii za- sensów dopuścił się w arszaw ski pro- Zawiązał siię komitet organizacyjny, dowiadujemy się, że wyłoniona będzie tern Rady Ministrów, wiceministrem skar Kcic potidtermow/ał Tk idią o  prąciach diele-

gram, ale to jedno już jest niezmiernie ™ którym zasiadają . Zofja z Potockich specjalna komisja 
& j j j < hr. Tarnow ska, T eresa Dolańska, Zdzlis- z przedstawicieli mi- bu prof. L. Kozłowskim.gad n,leniami i...

1 nic!... Czerwiec już minął.. ciekawe, że nikt, literalnie nikt —  ani z }"w ' ^ ' 'V a m o w s t o r Y e ^ ! r i ^ t ó s k i ,
W szystko się załam ało, rozleciało, organliizatorów, ani z publicystów, p iszą- starosta  Czernik, radca i,nż. Bochmiak. 

rozsypało... cych na tem at morza, nie wspom niał ani burm istrz tarnobrzeski dr. Chruściel. Ca-
W ystaw a t. zw. „K rólew ska" nie do- słówkiem, że w tym roku przypada 300- }a djeoezja przem yska jest żywo zainte-

szła do skutku w skutek sprzeciwu Kurii na rocznica koronacji najbardziej „mor- 'res,° w a™a U1 ocz3's tośerami koronacyjne- . - - . - ~
. . ' . p rxnia^irn. crAia w h H y e b w ', 1111 w  D;z,l!k:owlie> gdyz sp. ks. biskup A- niektóre pisma, wczoraj o  godz. 10,39 rowskiego składali dodatkowe zeznam;

Biskupiej, Która w  ostatniej chwili od- '§ P S > Y natol Nowak, niedługo przed swą śmier- wznowiona została rozprawa apelacyjna niektórzy oskarżeni i ich obrońcy,
mówiła wydania ma tę w ystaw ę imsyg- IV-go. Jedynie nasze pismo zamieściło cią, 14 lutego br. wydał odezwę dio du- przeciwko byłym posłom Centrolewu, —  Następnie przemawiali prokuratorzy: 
njów królewskich; w ystaw a Historyczna odpowiedni' artykuł, mio ii Tygodnik Illu- chowiieństwa i wiernych, gorąco poleca- przerwana z powodu choroby przewodni Rauze i Grabowski, 
została odłożona na jesień w skutek pew - strow.amy dał wzmiankę, przedrukow ując jdc akcję księży dominikanów dzików- czącego, sędziego Zaborowskiego. Dalszy ciąg rozprawy dziś o 9,30 ra-

" h Po przeprowadzeniu całego szeregu no. Przemawiać będą obrońcy.

W zn o w ien ie procesu Centrolew u
WARSZAWA (tel. w ł.). —  Wbrew spraw formalnych i zakończeniu odczy- 

koroinacyjne- pogłoskom szerzonym uporczywie przez tywania referatu przez sędziego jaw o-
zeznania

Nad tzea debatują w Londynie?
nych trudności organiizacyjnych; uro- od nas parę fragmenitów.' 
czystości Sapieżyńskie musiiiały być rów- Kraków uroczyście obchodził 600-le- 
nież odłożone na jesień w skutek niiemoż- cie koronacji Kazimierza W ielkiego, W il- 
ności wykończenia na termin robót w no, z inicjatywy p. wojewody Jaszczołta, 
krypcie sapieżyńskiej w kościele św. Mi- który zaproponow ał podporządkowanie 
chała (również „vis m ajor41), wycieczki komitetu „św ięta m orza44 komitetowii Ob-
„szjakrem B atorego44 i w idow isko na chodu rocznic historycznych, miało po- ąjyiERYKANSKI PROIEKT ZWALC2A- 
sw ieiem  powietrzu mie mogły być izorga- głębić i rozszerzyć uroczystości, obcho- BEZROBOCIA
mzowaiłe chociażby tylko wskutek’ fa ta l- d ząc ioicz-niicę koronacji W ła d y sła w a  IV. IO N nvN  . J zgłosiła na komisii do spraw srebra no'wy pro .  , .
- i  Pogody itd., N iestety szablon warszaw ski zabił f Ł M f W S

Nic sie nie zrobiło. Organizatorzy n ą  in icja tyw ę W iln a , wileński zas oddział kańska zgłosiła projekt rezolucji, zalecającej strzymać sie o d r o w e g o  obniżania wartości lić ambasadorowi Francji w Rzymie pełnomoc GWAŁTOWNA BURZA nad KIELCAMI

i—  “ !»"« «* ' »»^  ■ **«•*«» *'■" s r ;  ■ggf.r.,r: s w ? s r a s a . “ -,,»  -
tę sarniodizielmości. raz PWiększepie zarobków w miarę zwiększa- ce;u bicia 2 przetopionego krószcu nowych mo PROPOZYCIA i

nie i były trudne do usunięciia.

stan skarbu. Rada

gaicji ipiołlslkiiej nia mnędlzytoainodioiwą koinfe- 
reinicję mioinetiartoa, li; ig-cisipodtonczą .w Don- 
dytoie.

EKSPORT SKÓREK FUTRZANYCH 
DO FRANCJI

WARSZAWA. PAT.**— Pewna firma fran ■ 
cuska pragnie importować z Polski skórki fu­
terkowe, a głównie skórki lisów, łasic, kun i 
tchórzów. Wspomniana firma ma zamiar ku­
pować tylko za gotówkę, przyczem właściciel 
tej firmy przybędzie w se.zonie do Polski. — 
Wszelkie informacje w tej sprawie można 0- 
trzymać w Państwowym Instytucie Eksporto ■ 
wym.
ROCZNICA LOTU IDZIKOWSKIEGO .

W A R SZA W A . PAT.. D ziś w czw -H ą  
'noezn iicę tir-a,gdoziiej śimierei poidczius idfu  
■riraiis^ittarjtycikJieg:) niu jtona Idizikowsikiego 
ma w y sp ie  Gr.ncioisia Oidibyła się na cmiem- 
âirizn* piowajzlkowislkiiin uiiioiez.yisitość złoże- 

miia wliiemeóiwi ima igncibile toioilnaibeisikiegO' lo t­
nika. Wiemiieie iz totaóc-eizieirwomiyieh róż — 
'złoiżyl.i w  dłrniieiiiiiii lotm,łatwa poteikiegio cizilotnZAMIAST BANKNOTÓW SREBRO Stwierdzono zadawalający

LONDYN PAT — Delegacja amerykańska ministlów upoważniła ministra finansów do do feowie Aeirolkłubn KzeczypcepoJitei płk.
soraw srebra* nowv oro konania na trzy miesiące przed terminem spła dy,pl. R y sikli, ppłk. Pi])ipo wieź i kpt. —

.przeszkody, wyłam ały stję... uieoczekrwa- wyrzekł się . .
„ ma sie produkcji. np{.
O góln op olsk ie  ob ch od y  dopiero w o w  Postanowiono rozpatrzeć projekt ten łącz

przetopionego 

Wspomniane państwaA le to n-ie orzesizkiadza noddamiu re- czas niabiiorą treści 'i beda korzystne pod nie 2 propozycjami francuskiemi. Wiceprezes nipćińH Trś^w1" Ćdk POLSKI ;nl9? ziaitoiiijialjąia żoinę .gioisipodiairzci i dlwioje

K IE L C E . PIAT. Wc;z:(;iriaj n ;d  Ki et ca- 
m i; i  oikio/lieą pinzes l̂a gwiatłtcwma bm-

PROPOZYCJA SOWIECKA NA PLE ■łtza, av aziaisie której: piiormm uderzyi] w
NUM. —  POPIERA IA DELEGAT 'dcm jednego % geispodanzy wie w m  Kirań-

winny przebić swe n n i  c iz i ;nm :z!atoii(jalj,ąia żoinę

nowych 

przebić swe

Plan ten m iał olbrzym ią zaletę, pole- m esposób kazaś wszystkim m yśleć i czuć blicznych m P<4rm śwJecie. D elegaćtan k ^ k i i^ o g r M to ó n a ”' t f ^ L ^ k l d ^ w ^ m ^ r t o w l 3
gającą na zerwaniu z szablonem i wpro- jednakow o. Jednakowo -można tylko u- 7 ^̂j S  m e S ^ ^ d i  niu r o n m f t  r f f f r . h f  W s z y c i *  
wadzentu wiiielkiej oszczędności w orga- dawać. A więc w interesach ogólnych—  nienia, a stanowią jedynie jeden ze środków M lNIbifcK KUININtl K b rŁ K U Jt c0 prZyCZyni Się do wzmożenia obrotu hand- taaeclłl edwieznoiruo do eziputiaila Sw. Alek- 
m z a c y in y m  I uczuciowym wysiłku. Ale tak  społecznych, jak i  ipaństwowych —  zapobiegania możliwym konsekwencjom kryzy PARYŻ PAT. — Na dzisiejszem posiedzę- lowego. ‘ siatod.na w  Kileteiah. Bnirma. wyrizą-dtólią zna

, , , , „ . . t J , . . . . . su bezrobocia. niu rady ministrów min. Bonnet złożył sprawo Następnie zabrał głos delegat sowiecki Mież- Gizire szkody.
CZY> gdyby on s i!ę c-ałkoiwneie. wylko- leży wydiOlbywain(lie jak najbarwlniiiejsizej i Warto jednak — zaznaczył mówca — na zdanie o przebiegu konferencji londyńskiej. — łauk, który uzasadniając propozycję sowiecką, PO SEŁ A W YSO CK I P O ż F f N A ł  
mać, uroczystości ipozostawiłyby taki jak najżywszej inicjatywy. ten cd  przeznaczyć kilka miljonów franków. Następnie omawiano sytuację finansową kraju wyraża przedewszystkiem wdzięczność dla de- * u m  pT™

ślad w maszie-m życiu kultural-nem, o Te wielkie ogólno - polskie obchody w r S w S t ó ^ u .T J T S m ó w S ^ e l e ^ a t a ^ o  BEEELIN'. PAT. Dziś iw, południe po-
jakim myślano?.. mają jeszcze jedną stronę, niesłychanie _m__g * M m ^ M  a «  wieckiego propozycja sowiecka o nieagresji go &el Rzeiczyipoisp-otiitej Alifi-ed Wyisioiaki

■ O u D l S o R I G  DaKfll 4 " £ l l  1 5  I S D C d  spodarczej^zostala^ poparta ąwzez przedstawi- ,2tażył (Wiizytę pcżęgimallnią ikaruclierBowi Hit-Nasuw ają się pewne wątplrwłości. —  drażliwą, o której przeważnie siię nie mó- 
Tych uroczystości w bieżącym roku jest wi zbyt głośno, ale k tóra w ym aga wy- 
za dużo, skoncemtirowianlile w szystkich ju- jaśmifeniiia. Chodzi mianowicie o to, że na 
bileuszy czy rozw iązałoby kw estję? Ste- uczuciach patriotycznych ktoś zawsze 
fan Batory, Lew Sapieha, W ładysław  IV, zarabia, w znaczeniu zajściiślejs-zem. O 
Jan III, Kazimierz Ogiński, Michał W ołło- monetę chodzi. 
wtcz 
postacie 
wydobyć
razistośoią, ale —  to jest pytanie zasad- dale, —  jest jednak nieco gorzej, jeżeli, 
nicze —  czy należało dążyć w/łaśniie do jak podczas tego niefortunneigo organiiza- 
tej równości w traktow aniu rocznic?.. -cyjniie „św ięta m orza14 Liga M orska za* 

Nie m ając doświadczenia oo do zalet czyna sprzedaw ać nieestetyczne chorą- 
i w ad pierwotnie zakreślonego planu, któ giiewki.

cielą Idandji i przedstawiciela Turcji terow i i -Oidlbył z  n im  prizy toej 'Sipotsolbnośc-i

LONDYN PAT. -  jak się dow iaduje biuro Reutera, podpisanie paktu ^ 9 ^   ̂ POWMTOYMA k o ^ era n w .
4-ch mocarstw nastąpi w  Rzymie dnia 15 bm. IZBY ZAWODOWE W  GDAŃSKUSIĘ OD DYSKUSJI NAD MIĘDZYNA-

RODOWEMI ROBOTAMI PUBL. , , „ s vTW p ,„ , 0 „
MAC DONALD 1 PRZEDSTAW,^ Ei - En ^ H PAŃSTW PROWADZĄ NARADY . LONDYN PAT -  De,ogat angielki Run- —

ZB0z0WE sscjrrass pub"rwScc  r h ,bedaie ? “b ia‘ ‘ teu cel w ostat- gioistpoidiaaiciza, ipirtzeimyłsllioiŵ a,,, hain-
Zdaniem Runci- idllicnwiar -dfliai ręikiodiziieła i iraemioisła. i dllia

kwestji jest zbyt wiolmyłcih. :zaiwedlów. Nia; ezete włsizysitktoh
jednak, że nie bę 'itzib sitioii« igłowm Iziba goispodiatroza tz śle­

dzie występował przeciwko projektowi, jeżdi idizjilbą iw GHdiańsiku. Naimizfte uitiwiocnzjotoa
inne państwa zgodzą się na przeprowadzenie t>ęd!ziie tymjaziaisioiwia główna tzJb-a;, (która

   mjr » tego eksperymentu. 'zsarjim.ite siię organfiiziaicjią. przys^ej olzlbyBela Kun a re s zto w a n y m ^ ż e Y ^ B ^ A . ^ w e . m o g i a
^  udziału w dyskusji nad polityką międzynarodo ^

(vm, WIEDEŃ PAT. —  Dzienniki popo- ry za fałszywym paszportem zamierzał r°bót publicznych, ani też asygnować NOWY AMBASADOR USA
że  Liga będzia miała z tego z y s ;k -  łudniowe donoszą z Lundenburga, jako- przedostać się do Austrji. W iedeńskie ko fundusze innym państw°™ W  BERL1NIE

® i ro   • ___     *___• _ i  * n • D  A V  A K T I^  U l A l  F V  M I F  P I  V^ id n n Stet^  " ' ł o i ! ? '  być zrealizowany, ^  ,lliaiu * J  ^ by aresztowano tu znanego przywódcę ła policyjne uważają tę pogłoskę za "nie- p * RAYMOND MOLEY NIE POWRÓCI
J,est w y a ąg ac  ja te k o lw ie k  wm o- jest dobrze, ale mm snę tego zysku Liga komunistów węgierskich fitela K iię , któ prawdopodobną. P S ?  - -  - -

stoi, ale zdaje się, iż redukcję uroczystoś- doczeka, już jakiś w arszaw ski fabrykant 
ci należałoby przeprow adzić, stosując nie tandety dobrze się obłowił!... 
co ininą mietodę koncentracji: nie zapo- Nic złego niem a anii w chorągiew- 
mocą łączenia 'rocznic w cza-siie, lecz za- kach, ani w 'ich -rozpowszechnianiu, ale 
pomocą stopniow ania rocznic: jedna, naj i tutaj trzeba było udzielić inicjatywy 
wyżej dwfie, m iałyby siię stać centralne- większyfh środowiiskom. Jeżeli ma zara-

BERtLIN. PAT. Nioiw,yi laimlblaisaidocr a- 
imieny/kiaióislki' .w Bteińliuiie pnof. |W(. E . Doididi 

PARYŻ PAT. — Agencja Havasa donosi z prayfoyij (diziiisiha-j1 parloiwoem .,Wiasih'iingtioin4‘
Nowego Yorku, że powrócił tam z Lomiytiu djo Hajmitagiai.
Raymond Moley, który odmowrt wszelkich wy
jaśnień prasie, oświadczył tylko, że nie zamie- Z POLSKI DO PALESTYNY
rza powracać na konferencję londyńską, oraz NA MOTOCYKLACH
zdementował informacje, jakoby prowadził z ~  ,
komisarzem Litwinowem rozmowę, dotyczącą JEROZOLIM A PA T. Pnzyibyła hu eki- 
uznania Sowietów przez Stany Zjednoczone. pa mioffacykilisltaw iwiairisiziaiwtslktej Mjaikiatoi,

Iktóona lotoibyła- idliioigę m Pioillsikłl idio Patestyiay  
ma.- mi t̂ocyikiUadh-. 'Do Jeihoadlimyi przy(b(y -  

Bilans Banku Polskiego Ifo iO(gió!tem l l t e u  miotioicyikiisitów. iż - ty
Bainik’1' oz t̂oinie'k drużiyiniy. Niaigeł u leg ł iwypaidlkoiwii

złamaaiiia iototoijicizylka ;n(a tnaisiiiei Alielkisiatodir.ia 
Kadir. ;Pnzyvv̂ iJez'itoin!o gio. dlo isizip'ilta,l;a

W ARSZAW A. PA T. Biiłaus 
Plcisktego ziai pdenwstzą deiksidę tipoa w y-

Niespodzianki dolarowe
Znowu 6.20

. . . , WARSZAWA PAT. —  Sytuacja na z 3,675 na 3,59, a Paryżu —  z 18,12 na
mi, inne byłyby traktow ane.pobieżniej. biać jakiś fabrykant, to dlaczego tylko rynku pieniężnym znowu się zmieniła. 17,75. W Warszawie kurs czeku na No- 

Wszystkie rocznice historyczne nie- w arszaw ski, a niiie poznański, wileński, Dolar, który od dwóch dni zwyżkował, wy York obniżył się z 6.35 na 6.20, a
zawodnie obchodzą całą Polskę ale nie lwowski?... A przedewszystkiem : jeżeli P °cz3ł d m  ponownie spadać, dochodząc przekazu telegraficznego z 6.37 na 6.23,
wszystkie budzą jednakowe echa na ca- W arszaw ę zadaw ataia ohydny druk na w  Warszawie do kursu z wtorku b. t., a tj. o  15 względnie 14 gr. na dolarze,
łym obszarze Rzeczypospolitej. Uczcić chorągiew kach, to .nie znaczy, iż w  
należycie pamięć Lwa Sapiehy potirah nie, Krakowie czy Lwowiie artyści odmo
tylko Wilno, hetman Ogiński, choć był wiliby swej współpracy w tej dzłedzi   ̂ _ ____ I ___
w o je w o d ą  w ileńsk im , n ajśc iśle j jednak nie!... na ie ^  uwaga całego świata, znowu wała na wszystkich innych giełdach: —  ^ y t śjfę e 18,2 mlilj, toto 615,9 mRj. zł. —
jest zwfiiązany ;ze Słoinimein, o Wołłow i - Sprobójmy wyaiągnąć pewne wnioski. wzros a- w Zurychu dewiza angielska z 17.135 stainl piożyicizieik :ziaibeiz|pfeeizoin̂ dh iziaista-       .. ____
cyn rhoć słoniimiianinte naiwiecei ma ń') „ n  u , -  .. 9^° szere£  danych cyfrowych z giełd podniosła się na 17,185, w Paryżu zaś z wiawo zminiiejisizyił! isliię io 8,8 dło. isumy 98,9 ciągu inaidlchoidlzą wiadomości .o ikaflaisitńo-

\  p  , '. ’ ■* L Wilno było pf er wszem unastem, które oficjalnych: na giełdzie londyńskiej za 85 na 85,12. W  Londynie przy wpłatach miiT-j. ,-zł., iniatiomiaisiti -sltiam izdyskontiowa- f-. linych wyleiwiaicih mzek Cisisy i  Maro-
powiedzenna uro no itp. stanowczo zaznaczyło chęć zerwania z funt sterling notowano przy wpłatach na na Szwajcarję za jeden funt sterl. płaco- mych faiteteów slkiairibowycjh twzirósił o 1LJ istziuw Wylewy Ctsisy miawliedlzity głównie

Otóż czy nie należałoby przyjąć za sza51on,em obchodowy... . 
zasadę urządzania obchodów historyce- ry CZill(j,e n[j,e ,choe o<płacać
nych, pewine lokalizowanie postaci histo- .obchodowego44. >i 77 w  in  *
rycznych, jak to się robi w stosunku do W;1 . - , , , 4 . / / .  w s z y s w e  inne aewizy europejskie p A_ r . H„v_ „  . . o 29,3-db 164,6 m ilj. zł.ć ia poizyicja — inne dwoijga dlzieai. Eate nzeki Cisisy unoszą
zdarzeń historycznych?... M iasta i ziemie W‘ęC(f >* HW° dop̂rcdo rowm ez zwyz- o 1.97 do. 31*7 m ® . N.a,ty«h- li.CTne m w r
nnkskte -zwHyane z bohntorprn uzd,1'OWliemia stiosuinkow. kowały, m. in. paryska z 5.55 na chylą sję obecnie do teorji, głoszonej przez miast płatnie :ziolb'oiwiiią'ZtGtoia iziwłięfkisiziyły siię DWIEŚCIE POŻARÓW LASU
R ’ n' js s 1 j Dlatego też WiilnO' powinno podejmo - ^*b95, szwajcarska —  z 27.20 na 27.82. prof. Warrena, zaliczanego obecnie do grupy o 1.3 imdllij. izb idloi 152,9 unalij. zl. Obiag
h istorycznym , organ izow ałyb y  obchód  , • organ izow an ia  na wtelka skale W Zurychu dewiza nowojorska spadła doradców technicznych prezydenta. bidetów to'ainkjO(wycto iziwii^ksKył isiię o  17,6 HELSIKGFORlS. PAT. W  Ftmlatodjd
na w ielka  sk ale, z zam iarem  od d zia ływ a- ™  T i r r  1W t T  *1  ? —  W  P ? f‘ P " ”*  a«x> zmia m itj. ^ł, ■i iwyinoisi obeante 1.021,4 atoiilj. zł. ziainioltioiwlainloi iw 'Oisitaitiniitdh dltoiiaah około

' na ł  P  I V tylk0 ^ u roczystośc i, w  których m oże m W & m C Z X M m £ a m m % & m g m stiV £ A Z Z 3 3 L  nę ilości złota zawartego w dolarze, albo też W obec iwiznoistto wbde,gubliilieitów batokowiyoh 200 wypladików doż.: ru łaisów. ,Siżkoid!y są
m a i całą  P o lsk ę. w y p o w ied z ieć  s:ię 'najkom pletniej, p o- warsizawskiich „ sp e c ó w 44 od zak ładania  J”lianę Ceny» która rząd będzie za zło-  ̂ ,gltaM1 a|a(tyebimiiiaistt ,płaitnyah aoiboiwią- bardzo '.zmacizime. Aikieóie natuinikowa pro-

Prz-y takim sy stem ie  Wilnio m iałoby ruSlZaj^c jak n ajszersze m asy  ludmoścu. fabryczek  tand etnego  patrjotyzm u.

NA WĘGRZECH
BUDAPESBT. PA T. W dailisizym

Zmian fp nni^rar sip hprfa • i • :zań (?dkjriyicte stottotioiwe fniieztotocizinie s ię  wadlzam  jies toiamdlzio emeirigiiciziiie. W  sa -
ólnychycen towarów któK bedą kSSraT o- btomlżyło ,i w ytoosi 44 proc. ^ e fc r a o z a -  m em  .tylko, okto^gu P l o t o jw■ «ws®e-

 ̂ -------- ---- - r -       wo określane przez Federał Reserve B a n k  jąc w  ten  sposób mloirtmę istaJtutlową .o 14 itoiiu oiginm tonerze udlzoialł 10 ®ys. izo^nierzy.
ganim owanie w iielkiego obchodu  d lu -  sób  zd ecy d o w a n y  przeciiwstawiiać się  u- wiedziialiności za poziom  kulturalny ob- Propozycja, dotycząca zmiany ilości złota,’ za- P^oo. Poiwiodiem pożarów  jiesit! .panująca o d —

; rocznicy śmieaici Lwa Sapiehy. bożuchmej lecz pełnej tupetu inicjatywie chodów. .......... -

przed sobą jako zadań,ie n a c z e l* : 2or- z  drugfej- |Zaś ston iy  w fln o  ^  w spw. W A lo ^  poczuwać się do adpo.  p K t T e d ^ ^ k ^ 320

nej W. Charkiewicz. wierającego się w  dolarze, przewiduje zmniej­
szenie tego złota z 23,22 do 16 gramów.

'Stopa dyskontowa! 
w ia.— 7 prtoa

6 iproic., izaisitaiwo- .dlwótcili mtesiięcy (piołstujclhai, ia w  killku wypad­
kach istiwiieodizloiriio .uimyślne podpaleraie.



S Ł O W O

S I L Y A  R E R U
SZKOLENIE OFICERÓW REZERWY 

I ICH ROLA W  WOJNIE WSPÓŁCZES­
NEJ.

Okres letni feist okre-sem ćwiczeń ofi­
cerów rezerwy. W związku z tern Kurjer 
Warszawski (176) zastanaw ia się nad 
metodami szkolenia oficerów rezerw y z 
uwzględnieniem całkiem  zmienionych w a 
ru nków walki nowoczesnej.

Doświadczenia wielkiej wojny wywołały 
całą rewolucję w traktowaniu przygotowania 
oficerów rezerwy do wojny. Przedewszystkiem 
okazało się, że nie można nowoczesnej, długo­
trwałej wojny przeprowadzić, opierając się tyl­
ko na kadrze zawodowej. Wyginęła ona bar­
dzo prędko i już w pierwszych bitwach kiero­
wanie działaniami bojowemi przeszło do rąk o- 
ficerów Rezerwy. W miarę trwania wojny za­
cierała się coraz bardziej różnica pomiędzy fa­
chową wartością oficera zawodowego i rezer­
wowego na stopniach do dowódcy bataljonu 
włącznie. Dopiero na stanowiskach dowódcy 
pułku w górę zachowała swe dawne dominują­
ce znaczenie.

Długi okres walk podczas wojny świato­
wej pozwolił oficerom rezerwy w powyższym  
układzie wypadków na uzupełnienie swych bra 
ków fachowych w praktycznej szkole wojny. 
Inaczej przedstawia się rzecz, gdy dziś zgóry 
przewidujemy prowadzenie wojny i obliczonej 
na długi okres czasu i toczonej si­
łami rozwiniętemi nieledwie od pierwszej chwi­
li do maksymalnych rozmiarów. Rola oficera 
rezerwy jest w takim wypadku odrazu sprecy­
zowana, a z niej wynika konieczność takiego 
zorganizowania i prowadzenia ćwiczeń podczas 
pokoju, aby pomiędzy jego wiadomościami ze 
sztuki wojennej, a przygotowaniem zawodowe­
go oficera w  młodszym stopniu istniała jak naj­
mniejsza różnica. Rozmiar pracy jest więc bar­
dzo poważny, zważywszy, że z  natury rzeczy 
szkolenie oficera rezerwy musi mieć. charakter 
dorywczy.

Odpowiedzialność, sp ad a jąca  na ofi­
cera rezerwy z chwilą ogłoszenia woja}', 
jest w yjątkowo wielka: jes t -on nie tylko 
odpowiedzialny za losy setek podw ład­
nych mu szeregowych, jako dowódca, a- 
le też w pewnym stopniu musi oddziały­
wać na społeczeństwo, jako wczorajszy 
„cywil **.

W ojna arm/ij już się przeżyła; w woj­
nie zaś narodów rola dowódców jest 
szczególnie odpow iedzialna.

Szkole,nie więc oficerów z myślą przy 
gotow ania z nich kadr dowódców jest o- 
becmiie bardzo skom plikowane i utrudnio­
ne ze wizględu ma konieczność odryw ania 
od normalnej pracy zawodowej, k tó ra  na 
tern cierpi.

Konieczność jaknajdalej posuniętego pasza 
nowania normalnego trybu życia pokojowego 
oficera rezerwy, wysuwa się na plan pierwszy. 
Nie można odrywać go zbyt często i na długie 
okresy czasu od jego zawodu pokojowego. Z 
drugiej zaś strony szybkie tempo rozwoju tech­
niki wojennej, zmiany w taktyce, wywołane 
przez pierwsze, nakazują utrzymanie oficerów 
rezerwy w ciągłej świeżości ich wiadomości 
wojskowych. Ztąd konieczność krótkich, lecz 
częstych ćwiczeń.

Bardzo dobra organizacja .szkolenia 
oficerów rezerw y jest wie Francji.

We Francji szkolenie oficerów rezerwy od­
bywa się, poza ćwiczeniami w oddziałach, w 
specjalnych szkołach, organizowanych przez 
dowództwa okręgów wojennych. Pracują one 
w  ciągu około 9 miesięcy na rok, prowadząc 
po dwa zajęcia miesięcznie. Wykłady zajmują 
na zajęciach miejsce ograniczone do minimum. 
Główną pracę stanowią ćwiczenia na mapie i 
w  terenie, prowadzone sposobem aplikacyjnym 
W kh wyniku są zadawane do domu ćwicze­
nia fachowe, których celem jest zgłębienie prze 
pisów regulaminu.

Ciekawą rzeczą jest, że frekwencja w tych 
szkołach wzrosła raptownie, gdy przyznano o- 
ficerom ulgi kolejowe dla udawania się do miej 
sca znajdowania się szkoły. W samym okręgu 
paryskim ilość uczestników takiej szkoły z 500 
oficerów w 1926 r., wzrosła raptownie do 2000 
izaraz po przyznaniu ulg kolejowych, zaś obec­
nie wynosi 13,500 uczestników zajęć.

W  Polsce -władzom wojskowym dziel 
niie dopom aga Związek Oficerów Rezer­
wy, który organizuje kursy i ćwiczenia 
dla swych członków.

Musimy pam iętać, że im lepiej są 
wyszkolone kadry oficerów rezerwy, tern 
wuększa jest gw arancja najszczęśliw sze­
go załat wierni a -każdego zatargu zbrojne­
go, a przedew szystkiem  —  gw arancja 
trw ałego pokoju!... Lector.

Karol Radek ogląda Gdynię
GDYNIA PAT. — Wybitny publicysta i cząpospolltą Polską i 

polityk sowiecki Karol Radek złożył dziś wi- pomyślnego rozwoju.
serdecznie życzę Gdyni

Plany elektryfikacji węzła warszawskiego
POCIĄGI PAROWE RUSZĄ PRZEZ TUNEL 15 go SIERPNIA

NOWY DWORZEC GŁÓWNYzytę komisarzowi rządu w  Gdyni, a następnie w  księdze pamiątkowej w  m agistrale m. W n o l  • • • t h r i - ri
zwiedził szczegółowo chłodnię, łuszczamię ry- Gdyni Radek wpisał: kolejowego posunął wybitnie naprzód sprawę , £  połowie sierpnia oddany tez będzie do
żu oraz urządzenia przeładunkowe, poczem ob — Wielkie zwycięstwo pracy polskiej! Bo- uruchomienie linji średnicowej i budowy po- H Pro^zoryczny dworzec główny. Robo-
jechał cały port na motorówce ,,Syrena". dajby Gdynia wzmocniła dobre stosunki Pol- zastałych do wykonania objektów. [Twać będą nadal^w” ten^i^prayśpieszonem"!

W rozmowie z przedstawicielem „Gazety ski ze Związkiem Sowieckim, oparte na pracy. PIERWSZE POCIĄGI
Morskiej" Radek powiedział: Morze może łączyć! Pierwsze pociągi przez tunel i nowy mos!

— Dużo czytałem o Gdym, dopiero jednak fl58SHSE998ill kolejowy ruszą 15 sierpnia. Oczywiście paro- linij podmiejskich: do Otwocka, do Mińska Ma
bezpośrednie wrażenie powiedziało mi, jak p . .  VIOWCY M IJS7A RYĆ ARYI we* trakci  ̂ elektryczną wypadnie nieco po zowieckiego i do Żyrardowa.
wielkiej pracy dokonała Polska na Pomorzu, czekać. Postanowiono jednak uruchomić nara- Tutaj pociągi kursować mają b. często, w
Rozwói fidvni ookazaŁ że oort ten nie bvł wv CZY KAMI zie pociągi takie, jakie uruchomić można. -  określonych odstępach czasu, podobnie jak

BFPT W  PA T imoilieoenF' mimJslteir- Po ukończeniu r°bót elektryfikacyjnych nastą- tramwaj. Na linjach otwockiej i mińskiej co B E R L IN  . P A T . L  -potecein,,- mmissiteir p. przej-śd e na elektryczną. pół godziny, na żyrardowskiej co 15 minut.

LINJE PODMIEJSKIE
Ponadto plan obejmuje elektryfikację 3-cb

Trzygodzinne przemówienie Hitlera
MUSIMY POSTĘPOWAĆ NAPRZÓD wiem obowiązują inne prawa rozwoju, niż w 
•n,™, nAT XT . . . .  . . .  walce politycznej. Musimy krok za krokiem
BERLIN PAT. Na zebraniu kierowników postępować naprzód i nie burzyć istniejących 

okręgowych partji narodowo - socjalistycznej urządzeń, co naraziłoby tylko na .niebezpieczeń 
oraz powierników pracy kanclerz Hitler wygło sfWo podstawy egzystencji narodowej. Parnię- 
sił 3-godzirme przemówienie, określając pod- tać należy, że w wykorzystywaniu indywiduał- 
stawy polityki gospodarczej..............................  nych talentów zawdzięczają Niemcy swą potę-

16989

Otwarcie mi\wi epolii brćla Jena Ul
w zamku królewskim na Wawelu

mysłem, a potrzebą. Teraz port gdyński jest
wielkim, historycznym faktem, którego cofnąć stwia ipirtcjpagainldly Riziesizy władlzie /wezrwia-
nie można. Obrona dalszych warunków rozwo ]Y P i lo t o n t ó w  ffillmoiwiyicih do | M M u
• ^ j  . . , . .  ̂ . . wieimia w jtl'i)nłiisltietrlsitiwd.=e iddknmeinttaw: o-
ju  ̂ Ym  jes m y ’ coihiktycih ,pierisicm!el(it (airityisltyciznieigo ii tie-
wieiKiego rezultatu pracy. Jestem przekonany, ^  isitwiiendzeinG W i r
że Gdynia przyczyni się do wzmocnienia sto- pioidhioidlzeitiiii (i oiby/wiaitekstwa; inliie-
sunków między Związkiem Sowieckim a Rze- miecikiego: izaibriudkifilomiyidh jpracoiw-itóJków..

Zmiana umowy warszawskiej
GDAŃSK PAT. — Wczoraj rozpoczęli swe dać opinję co do wniosku rządu polskiego i _  - - - - , . . . . . - ----  ----------- ---------9— ^   j J P M

. .  , . c . . . , , • Narodowi socjaliści — oświadczył kanclerz orp j tylko na tei drodze uda isie osiapUBc suk
prace rzeczoznawcy Ligi Naród o w  p. p. Subo- wolnego miasta w sprawie znuany umowy _  przebojem Z£jobyli krajj ale musza zastoso- * fs w dziedzinie odbudowy Kanclerzznaci -
tic (Jugosławja), Karr (Anglja) i Calmess, warszawskiej. Wać metodę pokojową dla zagospodarowania skjem zapowiedział ściganie wszelkich prób fo
należący do komitetu trzech, którzy mają wy- —   się na stałe, w  dziedzinie gospodarczej bo- rytowania mniej zdolnych jednostek, Zasadą

partji narodowo - socjalistycznej powinno być 
nieobsadzanie na nowo danego stanowiska, do 
póki nie dysponuje się jednostką zdolniejszą i 
bardziej wykwalifikowaną w tej dziedzinie.

W dalszym ciągu mowy kanclerz podkreś­
la m. in„ znaczenie konkordatu zawartego o- 
statnio pomiędzy Rzeszą i Stolicą Apostolską, 
jako aktu oficjalnego uznania narodowych so­
cjalistów przez Kościół katolicki.

We łśnodię o godz. 10 namo ipo- n-ahożeń- łańcuch złoty z tgirioibu Króla;, ẑe Skambcia kielichy ąf melikiwfjarze <w> gaibiLotedli a ima PORACHUNKI Z REICHSWEHRĄ
:stwiie loidlpnaiw-iiOineon -przez (ks. .mifuLitia K atedry  (\Gwelislk/ite'j. Dokoła ibmławiyi 'bet- środku iziwiiisa raniielllkia dhoir^giieiw —  PARYz PAT. — ,,Figaro" twierdzi, że o-
'Śfepieki-egio iw baizyiłlicie ma Wiaiwelu oidlby- mknó.w', miiędizy miiemi beltimiariiai .Katiinoiw’- ifcuineKSkia, izdóby.ta- potdJ Wiedtniiiem (p.Tteez statnią organizacją, z którą kanclerz Hitler 
ło się luireczyisite 'oifcwaircle -wyaitiawy Ikiról-ai akilegoi, 'pmaysMiiua: iae -Slkarhioa Jiaenicigóir- Mkriailnia ZaimlotysikiiegTO'. Obtolk izraJoFWlu (dnu- przeprowadzi porachunki jest  ̂Reichswehra. — 
Jama III w  25CLfecie odsieczy wiiedeiMriei islkiegia IPbJtoe i  fcomieenz© ozidobionie -dipo- -gil tunetcibi- & iw: mitni isizia(b'la Kaina Należy się spodziewać, że wódz bronzowych
Do zgromaidzotmyoh dtoBltiajmiflcdw koś- ^iem i iba-mlmiatmi. SW Ikuitycfh istonzymi-acJh Mui t̂aify-., posłalba ipiriztea 'Stolbfeskiięgó. dlo koszul wyda w najWizszym ^ p o r e ą -
/cpetoyicfh i świiecildldh praemó.w-t w  'imieniu skarbcowych iz iwp XVIII mieszczą isfię .pa- Loireftio, -obecnie wlasoość Iks-. Deiomia Sa* oHcerskie„ 0 niemieckiej która prawdopo
Komitetu wysifcarwiy kuistiosiz Pańsfiw. Zb. mi-iątkowe buiz.diygain.y po. wodhadh -z wieifcu piehy -z Kir?.iSiiczyfn|a. Oisobną isallę jpoświę- dobnie podda się kierownictwu hitlerowców. 
Szltu-ki iii.fi Wawielu Dlr. iStamiisławi Świeuz- XVII, -jaki iCziairiniitelakiegOi, Wliiśniiowiiiećk-ie- comio, isztyich'oim, medallam, momeltom i wtajemniczone koła w Berlinie twierdzą, że 
Zateski, k tó ry  podniósł m. im. igo i innych. Wdlwiui gahUdtlacih mieszczą -diokuim-dnfloimi,, iznlaijdiu-jie sli-ę inla. po- przygotowania do zmian personalnych w

Wy/bramy casltal ula tę  wystawę Kria- się kosztotwiniości, iw|iięc serwis Kana Mu- •siuimenicie b-iuislt marmutroiwy iklróla-, o- Reichswehrze zostały już dokonane. Reichswe- 
ków, gdyż :za> parę ,dln.i od- dzi-ś, przypi/dla stiafy, pirzysramj^  ̂ pmaea loridyiniata -hm Po- bok 'biustu Ibudiezulki1 (otfiiiaiHciwtainie pńzoz hra — ostatnia reduta stronników Hugenber- 
łroczniica- przybyic-ia ikrólia- dlo Krakowa, tloickiego iz .-Łańcultai, wyntcibiy złoitnicz© od króiia dla kościoła Ś-ltej JA|niny ;yi Kriako- Sa Pisze »»Ffearo“ — zdaje się podzielić los
Kraików m  izr.aczył król miai punkt zborn y En. hr. iPotockicgo i  hr. Ploitocktch z wie. wszys kich orgamzacyj Rzeszy,
rwojsik ma Odlstecz idącyidhi,, a  w  luniii .Yerisiale Krzeszowic i iln/nyoh. ;Sallę Jagiełły i  -Jlajdr uSTa osobmym poistumienlcie ispoicizywia u- TRZEJ KOMUNIŚCI NA KARĘ 
pisze, że mieprzyjaciiel to rred tis1 adiuis-fiair iw.ilgi zaymiuje iSizczerlbitec, .uż>ity- do ko- ini-wersal 'mlobiLizialciyjlhy odsieiozy iwie*deń- ŚMIERCI
( ya kształt potoku.), -zbliża eiie pod ireziy- roinlacji Janja H I t  tchioriągiew: iplaństiwowla ttlkfieśj -prizysłainy iz iShiclheiji od h r. Tlairmio- R F R I IN  P A T  S  d  , ,
idencję cesarską ii iz? igiraża miiiaistu KraJko- użyta przy tej- korom-aicjd. wisbich. iN-a?itępna eialia mteści isizttukę BLKUN r A l .  - oąa przysięgły en
;\VU. Tu w: KralkaWie po .odljisfcMe króla Gabitnelt wi w-ieży Zygmunta H I mieści gdańską, iWspainlilałe iszafy iii mieblłe igdam- w. Gessau skazał na smierc trzech komu- 
czekala Ikirólioiwa -i itu w ic-zasiie nabiożeił- pj]a|S!ZJC!z DrdeiU Ś-go Ducha, przy słany shie, iportkety, a  mliędlzy miiemi dJuży ni sto w, oskarżonych o zabójstwo sztur
-st«iai w  Katedttze, .prtzyisizta- pierwsza iwiia- pr7j£(Z Dudłw-ikia. XTV" iorr;atz mitecż i  kapeluisz pcbtiret ikróliowiej- iz dlziiećmli otilairioiwamy mówca Cieślika.
-dlotmość i0; izjwyc^sitwie, a  pierwszy izniak )0(j Qj|C(a ^ W1jj^eg,0i m  -ziwiyicięsittwo iwtiedleń- Pirizez tknóliaJiauoiwjii WlarwtrzjymcloiWi Wiodiziic-
tego — strzemię Kaha Musibatfy prizyslla- )̂kie WIri£iClagąic udajem y isiię ma pieriw- Osilemiui, idbeiclnJiie własność h it Wiodaidkiiej
me przez Kró-La- i izawiesizOnie u lołtanzsi g]ze ’p;ĵ ]r,C)!> iBiieirwisizia taaila I piiętira po- IZ Uuibiliinia). Trtziy ostatnie- isaile, to- gale Dalszy lot eskadry 

włoskiej
W KIERUNKU SHEDIAC

Esikadra hydropla

cudow nego Obryis/tusa lukrzyżo^amego, Tu ia-̂ dieisrt isztuce wlschodinilej." więc" ehw.?ły .wojenniej. Przez siaflię z  !n]amioitem
w  KrakowiiC; odbyli *K3rtó0i wljiaizd tedium- djwla, idy w1ajn)y1 lzldio(bylte prlze.-z królla pod śilaltkowlyimi ii ło-żem pioiliowieim ikrólia Wcho- 
failiny i  (kościoły k rak ow sk ie , trofeam i W iedmiem ii cfiancwtalnle idio k atedry  ma 'dlzimiy doi słafliL jaizdly póliskiejl. Sailla tai m ie  
-oM arował.  ̂ . 'Wiawdlh >3 dlo (kościoła Śnglo Jahiai w  Sttftt- miaijipięSkmiiiejsże rzędy poliskile przysłai-

Wystsfw-a obejmuj-e 16 isaili i  miiesci1 się N.a; śetiamnclh iniaiicenlmieiisize -dv- inie przdz hr. -Pcfoickich izi Krizeszoiwiic, z  CARTWRIGHT PAT.

* * * * * *  - W  w T ^ k u g s i4e& cWw

Sr/la pierwisiza- ob ejm uje bnom pailmą i  sto- Muzeum- 'Sztiulki Uinliwiersytetu Ja g ie lo tń - ^bboije uczieetlnilkówi odisiiecizy jlafc MsirCt- O GODZ. 10 NAD BELLE ISLE 
raną. W Mastęlpaej jwiildlzimy -dmlite idhoirąg- skfeglĄ :w, gaUoltiaidh palsy pealslkie 4 .dtefeta »  ^amrayiaklilego, toatiellam a ŁąiclkStegW 1 L0NDVN pĄT. _  Eskadra hydrorfanów 
w ie  tuireicikię ;zdopyte prtzez, kfrOlia Jania, ,SIZĵ lu(k|  wsctoloidlniiejl. Kafsltępnia siailfa poi- m hyćh. włoskich widziana była wczoraj o godz. 10
jed n ą  -z pod  W iednia, dlrugą ;z p od  Pairkaih, ÎWłjię.C0,riięi aoisitaiŁa sztu ce p o lsk iej1 z  tych  Ostlaitninn.saila poświęicoma apotieoz-ie według czasu wschodniego nad cieśniną Belle
clolko.la mich izbiroije huisiaiiisikie, rzędlyi .i cizjaisówf iwiięc rzadfkiie Idlywalnly z, w». XVII króla, iw-ięc iw&eil(kli; -piorltlrtet (koniny diair I-sle.
taircize tocimiowie ( k a t e m y ) ; w  -saili _trzie- p(ńskii&) jedibnl-daltioiWahyMz.r, T69«, sefere- ,kis. A . -OZairtoiry^kiej- dltai [Wlaiwelllu,, obrazy UNDBERGH NIE MÓGŁ JEJ POWITAĆ
iciej ma^ środku :t. iziwi. T a r ^ a  j^ ip żeb u a  k rzesła  (kurdtyibajnloiwe i  ilnine izia- -bitlew i  rriodlzimry króli?i ia mja iśrodlku dlywfah SAINT JEAN (Nowa Ziemia). PAT.  Płk.
Scbi-esikieg-o z  M uzeum  A . Cizairto-ryskion z  jtfyicjh. ezaisiów. iSa'liai itkizeiciiiai I  p ię- wiifeiniowiski ula poisiiumJenichie, W ystawią Lmdbergh, który zamierzał wystartować dziś
-i parę iplistoiieitow  ̂ Ikrotei, Ikitlore .przeszły r̂ia iZiaiwliie:riaj iSzthnkę IkośclMmą, włięc -do- «eizyhi limipomiującie. wtralżemlie. 'Sttrlomę ar- do Cartwright, celem powitania eskadry hydro 
ma uodfoiinę Sitiuairtów -i b y ły  iw; poaia-damiu ,ak!oj)ai ip^^eipysizue- kapy. i  oirmialty miektóre itysityicizmią loiphaicoiMlatii p ro f. Sbysziko - planów włoskich, musiał zaniechać tego za- 
ka rdynlał-a Jtuamtla w  poioząJtlm XIX w iek u  z ,dja m  ^tlairizyik !srebrhv- iz w.i-eku Dahu?iz,„ D r. iSlti. Świieulz - Z alesk i li' .arich. Jó - miara z powodu złych warunkótw atmosferycz
■a. Pbeenie s ą  właismiością Józefą  hr. -Plotło- XVU, poiiltre-tly b iskupów  kmikówslkiieh.- izef P o i k o ^ i .  nych,
cfciego pyt W-arsizawie. Dolkoła- iżbroj-e talk ‘ ____
zwane czarme i  -bogate ;r:zę'dy. Oiboik sata nąi <P — O —

Pod protektoratem Pana Marszałka JÓZEFA PIŁSUDSKIEGOz mamrotem tureckimi,, zdobytym  pod Wi'e- 
d-r.tem. z  diairu Alrtuirai ihlr. iPlotioakiegio 
ze zbrojam i, ikotllainri i -buińezuikiem z 
pod WLednlią, ofilarowianyim przez króla  
do kiaitedlry waiwielśkiej. — (Po scilnodlaich 
iwicho-dzi-my -do .dlaiwlnieiga iSlksiribcia Koir-om- 
mJega., obecnie urząidizomega jaiko skarbiec 
wly.stawy. -Na śc ia n ie  W ielka żellajznia -ga- 
blota p rojek tu  prief. iSzysaki - B'ohusza 
hilieścli iiiiajceminiej-sze pam-iątki mairodoiwe 
•z ty ch  czasów? Szablę iSttiamliislawia Żół- 
kiewiskiego, od której! żetalzną głioWnię 
wzfią;! Soibieitiki idąc pod! i W iedeń  ize .skarb­
ca J.riSinlogóirskiiego:, -oifilarowamą m-u przez 
•OO. Paulinów', a rękojeść t  .p-o-chwę zo ­
s t a w i ł .  Obcik ifcaca -srebrna!, 'diair .króia, ró ­
w n ie ż  .pirzyistainia przez; Skairbiec Jcismlogór- 
sik-i. Niaistępmiie -strzemię Kama. M u śtafy  i

lll Targi Północne i Oysfaora Łniorsbo & CDilnie
3 6 .  V I i i .  1 9 7 5  » ♦  i % *
d z i a ł y  g ł ó w m e :  Przemysł, ftiiidol I rzemiosła, rolnictwo i Iniarstwo.

Wystawcy korzystają ze znacznych udogodnień kolejowo - transportowych. — Ceny stoisk znacznie zniżone. W przygotowaniu
masowe wycieczki z Całej Polski i zagranicy.

UWAGA!. Zgłoszenia na stoiska w pawilonie głównym i na terenach odkrytych przyjmowane będą tylko do 5 sierpnia.

DYREKCJA TAPGÓW
W R K ® , OGRÓD BERN ARD YŃSK I, TEŁ. 11 D6 
B rum  czynna dla fimeresantów rstiziannP* 
zw ^ ją tk ło m  świąt 0^11 do 13 i ed 17^do 19.

Tradycyjna uroczystość
(WSPOMNIENIA I REFLEKSJE)

Rok 1906-ty, tak z-namten-ny w  poli­
tyce rządu rosyjskiego, był dla Polaków 
zwiastunem  jaśniejszego jutra.

Ucisk życia kulturalnego, a także re­
ligijnego, stasow any był w W.ilniiie ze 
szczególną bezwzględnością.

Nastąpiło odprężenie na całej lin ji —  
Cofnięty ró-winii-eż został zakaz odbyw a­
n ia  publii.czn.ych procesyj katolickich.

Zakaz ten trwał przeszło lat czter­
dzieści-. Od roku ibowiem 1864-go n,iie 
wolno było procesji katolickiej opusz­
czać murów kościelnych.

Procesje te zaliczały się do najw spa­
nialszych w cały-m świecie katolickim. 
W ieść o z;niiesli!einiiiu zakazu rozniosła się 
lotem błyskawicy. Przygotow ania do tej 
uroczystości czynione były -z zapałem i 
wielkim pietyzmem.

W  bram ach domów trw ała gorączko­
w a praca nocna -nad zwijaniem girland 
z zieleni, przetykając je w stążeczkam i o 
barw ach narodowych.

Przygotow ano również wstęgi z napi 
sami cytat P ism a Św..

Całą noc bez przerw y trw ała praca 
nad  przyozdabianiem  kośdiiołów, domów 
i ulic.

Od w czesnego ranka n a  ulicach gro­
madziły się tłumy publiczności. W idok 
był w spaniały i pozostał w pamięci na 
całe życie.

Ulice tonęły  w -zwiojach zieleni i 
kwiiiatów. Domy przybrane powiewające 
mi chorągwiam i lii fes tonami.

Na balkonach, przyozdobionych kwiia 
tairni, kilimami i gobelinami —  w ysta­

wi/ono posągi Matki Boskiej, na tle barw 
niebiesko - białych.

Przez całą szerokość ulic, przerzuco­
no w wielu m iejscach girlandy z dębo­
wych liścii, oraz szerokie wstęgi z płótna 
z odpowiedniie-mii napisam i.

Kamienice żydowskie też były efekto 
wnie przystrojone zielemią.

Na w stędze zaś przeciągniętej przez 
ulicę uw ydatniał się napiis: „Chwalcie
Pana wszystkie n-anody“ .

Policja była w prost -oszołomiona tym 
widokiem. W ydano zarządzenie usunię­
cia barw narodowych.

Pohcjiandi, przy pomocy stróżów, na 
wysokich drabinach usiłowali obcinać 
w-stążeczki biało - am arantow e zw isają­
ce z wysoko zawieszonych girland.

Z poszczególnych kościołów parafjal 
nych dążyły barwne procesje -na plac 
Katedralny, aby tu zlać się w jedną po­
tężną procesję.

Po raz pierw szy, po wielu latach, uj 
rżeliśm y stare chiorągwiile cechowe, prze­
chowywane z wielką pieczołowitością w 
kościołach.

Zwolna posuw ał się orszak panien w 
-bieliii, niosących starośw ieckie feretrony.

Kolejno przechodziły i grupow ały 
się n-a placu Katedralnym Sokoli, oraz 
rozmaite stow arzyszenia społeczne. —  
G rupa rzem ieślników wileńskich we fra­
kach li białych rękawiczkach —  czuwa­
ła nad porządkiem  pochodu.

Z oddali rozległy się pienia chóralne. 
T o  -chór „Lutn-i“ wileńskiej podążał na 
uprzednio wyznaczone stanowisko.

Cała przestrzeń rozległego placu Ka­

tedralnego oraz przylegające ulice, do­
słownie, zatłoczone były publicznością. .

Kościół praw osław ny obchodził w 
dniu tym rocznicę „-wozsojedin-ienja U-njii 
z Praw osław jem “.

Uroczystość ta zazwyczaj kończyła 
się procesją, podążającą od sitrony ul. 
Ostrobram skiej.

Obawiano sii-ę, że może nastąpić spot 
kamie procesji katolickiej i praw  osła-wh 
nej. Mogły wyniknąć -nłeob lic żalne w 
skutkach -następstwa.

Te.mbardziej, że o prow okatorów  nie 
było trudno.

Choc-ia-żoy w Białymstoku, podczas 
procesji padł strzał z ręki prow okatora i 
rz-ucoro bombę, oo posłużyło hasłem do 
rozpoczęciia wielkiego pogromu, który 
trw ał w rozmaitych dzielnicach miasta 
trzy dni całe. Ofiarą wtedy padło kil­
kaset osób.

W  przewidywaniu możliwości podob 
nych ekscesów, ks. biskup Edward Ropp 
wydał do ludności W ilna odezwę, treś­
ci następującej:

„Ze wszech stron lud katolicki s tra ­
szą, straszą ludzie zbyt lękliwi, straszą i 
ludzie złej woli. Chwiila 'taka, że trzeba 
nam wszystkim (i ludowi i- ducho-w-ień 
stwu dać dow ód naszego pokojow ego i 
chirześ cijań skiego usiposobiieiniiła-,

W  Białymstoku ludzie źli, skorzysta­
li ze św iętego obchodu procesji Bożego 
Giął a, żeby wywołać -zaburzenia, nas 
straszą czemś podobne-m.

Katolicy jesteśm y, życie niasze w rę­
ku Bożem, bać się więc nie będziemy! 
Ale katolicy jesteśm y i wiemy, że źle 
robić naw et temu, kto mam źle robi —  
niie wolno.

Zatem my mile damy się nicz-em po­
ciągnąć do czynów gwałtu -i nienawiści. 
Nas N ajśw iętsza Panina O strobram ska

obroniła -od pogrom ów wszelkich prze­
szłej jesieni ii- t-eraz my Ją kochając i 
czcząc jej Boskilego Syna w- Najśw ięt­
szym Sakramencie do żadnych czynów 
gwałtu, lub zemsty nie -damy się pociąg­
nąć, a ufamy mocno, że Bóg W szechpo­
tężny i n/as od zaczepek złych ludzi wy 
baw-i“ .

❖ * *
Spraw ozdaw ca „Kurjera Litewskie-* 

go‘t tak  opisuje przebieg uroczystości. 
Bożego Cliała:

„Południe. Słońce dopieka i parność 
w zm aga się. M-owy mienia o dostaniu się 
dio pirzepełniiiomych kościołów.

Ulice —  prze tłoczone.
W  tej chw ili unosił się nad górą Zam 

k-o-wą -obłoczek dymu i w  sekund kilka 
pote.m huk armatni! spada -na miasto, wy 
głaszając kom pasową godzinę dwunastą.
I jakb.y na dany sygnał rozpoczyna się 
nie miłosierna ulewa. Pod potokami des z 
czu, pod wichrami, pod burzą w alącą 
piorunami, 'tłum stłoczony w wąskich 
stosunkow o ulicach, w jednej chwili za- 
tarasow uje bramy, napełnia po 'brzegi 
sklepy, wry-wia się aż na schody miesz­
kań, ale pierzchnąć —  nie może. Sam 
siiebłe u nieruchomi*.

I szalała tak burza i u lew a przez, do ­
brą godzinę, poczem już tylko deszcz ró 
wmy, a rzęsisty, dokonał dzieła. P rocesja 
Bożego Ciała oczywiście nie mogła się 
odbyć.

G dy po południu rozpogodziło się 
nieco, próbowiamo zorganizować proce­
sję na godiz. 6 -wiecz. Niektóre grupy i 
pochody już naw et pow tórnie wyruszyły 
ku katedrze.

„I pono-wny deszcz rzęsisty po  raz 
drugi mie dał przyjść do skutku zamiaro 
wi.: —  -Procesja -odłożona została do nie 
dzieli.

U lew a ta  przykrość mam wyrządziła

rzetelną, aleśmy przecie chyba na wszel 
■kie przykrości zahartow ani? Potrafiliś­
my przeczekać czterdzieści! lat z okła­
dem, dorzućmy do tych lat dni kilka je ­
szcze, jeśli już taka w ola Boża**.

Ówczesny organ po-stępowy „G aze­
ta Wileńska** zamiie-sizcza opis procesji 
„Bożego Ciała** w formie wielce riiewła 
sciiwej ii ośm-iesizającej tę  uroczystość:

„W ilno girlandam i i zielonością u- 
m aj one... z balkonów zw ieszają się ko­
bierce różnokolorowe, obrazy święte. —  
Dali Bóg... G renada jakaś. Alpuhara, Ma 
dera czy Terrakota, ale nie Wilno. B ia­
łe oirły. Wolność.** *

A bo to wczoraj było święto i nie 
byle jakie.: „Boże Ciało** —  u katolików 
i sztucznie rozdmuchane „wozsojedinie 
mje“ u praw osławnych.

Otóż szykowały się z obojga stron 
wielkie procesje religijne, które mii-ały 
„umocnić w wierze** i ku gorliwszej 
czci pobudzić. A tymczase-m wróg nie 
drze miał. Poczęły kursować ciemne pogło 
ski, że żydzi mają rzucić bombę w pro­
cesję.

T ak łatw o było przecież rzucić -rozfa 
natyzow any -wściekły tuim z nożami na 
żydó-wi, lub urządzić starcie katolików z 
prawosławnymi.

„Zabiegi ze strony obu kościołów 
m iały być przez podżegaczy - prow oka­
torów  wyzyskane na  młyn „czarnej sot- 
,n!i‘*.

Lecz sam a natura postanow iła w ido­
cznie przeszkodzić z ewentualnemi, b ar­
dzo niechrześcijańisikiiemi, -skutkami, pro­
cesjom. Lunął deszcz 'tak obfity, jak gdy­
by pasz-cza mie-bicska wyplunęła całą 
swą zaw artość.

I pow stał płacz wielki n a  rzekach B a­
bilonu. Na prawdziwych rzekach. W il­
no przeobraziło się w W enecję, zam iast 
ulic —  kaniały.

W WIRZE STOLICY
PRZY PRZE WIĘZI.

Pod mostem na szosie Augustów — Sejny 
jest śluza Przewieź. Szosa dobra, co należy d-o 
rzadkości w tych stronach, gdzie inżynierem 
drogowym jest pan Miłosz, ojoie Jeaialkiewi- 
cza poety.

Motory aż warczą z wy s/k  u, ale mignęło 
nam z mostu, że właśnie tratwy się przepra­
wiają; stop! i staczamy się na do! do śluzy.

Przewieź ma najmniejszą różnicę pozio­
mów ze wszystkich śluz — 80 c-m. to drobiazg, 
toteż robota szynko ;dz«e: fiffenia *-r?J śluzę 
wodą ao poziomu jenom Stud/ie/ii-wiego, o- 
twiiera \"vrota, tratwa Wjeżdża majesatyczn e. 
ziamykają drzwi, wyiw-m.zają wodę, gdy .p o ­
ziom się wyróv. na z jezimem P,aie:n rczUcie­
raj ą drugie wrota i iu tw a jest wolna.

— Dużo i i ż  razy ;ak śluzujecie dz w.nie?
— Ano, jak idą tratwy 50—óo - wy na 

dobę.
Jedno śluzowanie kosztuje 55 grosze -w- 

Śluza zarabia zatem przy sprzyjających okolicz­
nościach 30 zl. dziennie, niewątpliwie trzeba do 
niej dokładać.

Długi jak soiliter pas tratew czeka na swo­
ją kolej. Stary, siwy wilk jeziorny objaśnia:— 
to nasze tratwy, drzewo z Białowieskiej pusz­
czy idzie do Gdańska.

Dwanaście -sosen tworzy jedną całość, 5 
takich tuzinów wzdłuż jedną tratwę.

— Ot nasze konie, pokazuje stary, za ślu­
zą za.przęgniem i hajda przez Białe do Augu­
stowa.

2 konie ciągną 50 tratew* tj. 250 kawałków, 
a że każdy kawałek to 12 sztuk drzewa czyli 
3.000 sosen, uw a konie trzy tysiące ogrom­
nych balii! śmieściłyby się na długim, długim 
pociągu towarowym — dwa chude konie wy­
konują pracę potężnej lokomotywy!

Taki transport eskortuje 5 Judzi, stary 
wilk jest wodzem spławu. — My jedziemy, 
mówi, tylko poprzez jeziora, kanały, Narew do 
wpaaku Bobry, tam inni ludzie biorą tratwy i 
spławiają aż do Gdańska.

— Długo już jesteście w drodze?
— T-rzy tygodnie, jak nie będzie dąć ten 

cholerny wiatr, to za 2 tygodnie staniemy przy 
Bobrze, konie zaprzęgniem do po wózki i do 
domu, my tam blizko o 30 wiorst mieszkamy

— - Ileż wam płacą za ta-kae przeprowadze­
nie tratw?

— l/mówi-łem się za 550 zl. Wziąłem 4 po­
mocników i 2 konie, chłopcy dostaną po 75— 
90 zł., ot zarobi się coś nie coś.

Stary ma gospodarstwo, ale twierdzi, że 
jak tylko nadarzy się okazja, zaraz siaęła na 
tratwę. W domu jest żona, trzech synów, dają 
sobie radę: — a ja od młodu tak przywykszy 
z drzewem się taskać, że smutno, nudno mi 
bez wody...

W tym roku odbywa już drugą podróż, je­
śli się uda to machnie się i na trzecią; ma ra­
cję, co siedzieć w  domu, -każdy łatek to po­
trafi, zresztą w domu najwięcej ludzi umiera.

— Dawaaaa wodaaaa! .puszczaaa wo- 
daaaa! krzyczą do siebie śluzowi. Podnoszą 
stawudła, opuszczają, otuńerają wirota, zamy­
kają — sprawnie, szybko to u nich idzae. Mo­
żna siedzieć godzinami i patrzeć na śluzę. Tak 
przyjemnie patrzeć, jak inni pracują. Karol.

— TĘCZA — Lipiec. Pismo miesięczne 
,,Tęcza" wydało w ostatnich dniach swój do­
roczny wakacyjny numer. Cały zeszyt poświę­
cony jest wywczasowi letniemu, stosownie 
więc do niego -i treść, jaka się nań składa, po­
siada charakter rozrywkowy. Numer przynosi, 
oprócz 2 artykułów poważniejszych, 6 nowel 
oraz wiele feijetonów, obrazków, szkiców', a- 
negdot i humoru. Cały ten materjał ilustrowany 
jest obficie fotografjami i rysunkami, wykona- 
nemi techniką autotyipiijną i rotograwurową.— 
Wydając ten numer, wydawnictwo „Tęczy" 
chciało dostarczyć letnikowi materjał u czytelni­
czego na podróż o/taz na pobyt w letnisku.

Numer wakacyjny „Tęczy" n a b y ć  można 
w kioskach, księgarniach oraz w administracji 
„Tęczy", Poznań, Al. Marcinkowskiego 22.

Procesja mogła prześlizgnąć się tyl 
ko w goinidiolach! Płyn łódko moja, pogo 
cła sprzyja...

O Grodzie Gedymina, o piękny kra-

lu! . , . . .
Kto ciię nie poznał wczoraj, me wie,

co to potop**.
Niefortunne to sprawozdanie, przepo 

jode niechęcią dio w szy stk ieg o , co kato­
lickie, -— wywołało wiieilkie rozgorycze­
nie wśród społeczeństw a polskiego.

Dzień 4-go c z e r w c a  1906 r. był pa­
miętny w se/rcu wilniian.

Przy cudnej pogodzie słonecznej od­
była się ‘wtreszciie, ta  oczekiwana przez 
wszystkich uraazysta procesja.

I znowu ulice m iasta przybrały od­
świętny wygląd. W śród barw  i zieleni 
posuw ał się -zwolna las chorągw i i 
sztandarów.

Szły cechy, bractw a, szkoły i  ochro 
,my, następnie 'instytucje i stow arzysze­
nia polskie.

A pod baldachimem ks. biskup z Naj 
świętszym Sakramentem, ‘ prowadzony 
przez, p. p- Michała W ęsław skiego i Jó 
zefa Montwiiłła.

Cztery ewamigelje odśpiew ali: ks. kan. 
Sawicki, ks. prał. Hanusowicz, ks. prał. 
Kurczewski i ks. prał. Bajko.

Na placu Katedralnym  odbyło się uro 
czyste błogosław ieństw o ma cztery stro­
ny kraju.

I płynęła pieśń ludu z  piersi wezbra­
nych, a dzwony grały \  ch ó i potężny 
■niósł m iastu i światu wieść świętą, ra­
dosną. W ieść bratniej miłości, pokoju i 
zgody.

I w stępow ała w  duszę t serca ta, —  
praw ie już u tracona Nadzieja. Z . Ś. .



S Ł O W O a

Z działalności B3WR. 
w terenie

WIEC SEN. WIT. ABRAMOWICZA
W  dniu 9 bm. komice'! gminny BB W R  

w Oranach zwiołał wiec członków i1 sym 
patyków BBW R, ,na który zaprosił w 
charakterze prelegenta prezesa Rady  
Wojewódzkiej BB W R  p. seat W itolda 
Abramowicza.

Na wiec przybyło przeszło 400 osób 
z  gminy orańskiej i  częściowo olkienic 
kiej. Przemów,łenie powitalne z okazji 
przybycia p! senatora do Olkienik, wy­
głosił prezes komitetu p: Adami Mickie­
wicz... Po tem przemówieniu w dłuższym 
referacie p. senator Abramowicz z obraz o 
wał sytuację polityczną i gospodarczą 
kraju i omówił wszystkie ważniejsze 
posunięcia rządu oraz pracę Klubu P ar­
lamentarnego BBWR w kierunku ,złago­
dzenia w kraju skutków światow ego kry 
zysn,

Prze mówienie było przyjęte długo - 
trwałe mi oklaskam i, poczem odbyła się 
dyskusja, w której szereg mówców p o ­
ruszało w rzeczowej formie bolączki lo­
kalne. W wyniku obrad  uchwalona zosta 
■i3. następującej treści rezolucja.

„Zgromadzeni w dniu 9 lipca rb. na wiecu 
w  Gracach mieszkańcy gminy orańskiej i ol- 
kienickiej po wysłuchaniu referatu senatora A- 
foramowicza jednomyślnie postanowili:

K R O N I K A
« i l f / k *

PIĄTEK
Wschód iUińc* & 3,01

B°IJ«Tro“ t‘ 1 Zacbód iłońc* J. 7,49
H earyita  

«KwnwBne***a«
KOMUNIKAT STACJI METEOROLO­

GICZNEJ USB W  WILNIE.
Z DNA 13 LIPCA 

Ciśnienie średnie: 758.
Temperatura średnia: V+  18.
Temperatura najwyższa: +22.
Temperatura najniższa: iffljtgi 
Opad: 19 mm.
W ia tr :  południow y.
Tendencja: wzrost 
Uwagi: przelotne opady.

PROGNOZA POGODY P.I.M.-a
na dzień dzisiejszy:

Wileńskie, Polesie, Podole, Wołyń, Mało­
polska Wschodnia —i rankiem pochmurno, w 
ciągu dnia rozpogodzenie, bardzo ciepło. —

1) przesłać wyrazy czci i hołdu Prezyden Silne wiatry południowe. W pozostałych dziel- 
tawi Rzeczypospolitej, składając mu zapewnie nicach pogoda słoneczna i upalna o zachmu- 
nia wiernej służby dla dobra Państwa,; rżeniu umiarkowanem lub niewielkiem. Silne

2) Marszałkowi Piłsudskiemu, synowi Zie- wiatry południowo - zachodnie, 
ml Wileńskiej, złożyć uczucia głębokiej wdzię- --------------- -
cznośd za troskę o opiekę nad Ziemią Wileń 
ską.

3) Prezesowi Rady Ministrów, Januszowi 
Jędrzejewiczowi przesłać wyrazy uznania i za 
pewnienia, że ludność gminy orańskiej i ol* 
Idemckiej doceniając pracę rządu w okresie 
przesilenia gospodarczego, poczyni ze swej 
strony wszelkie wysiłki ku zwalczeniu kryzy­
su ekonomicznego i podniesieniu dobrobytu 
lcraju“.

— Osobiste. — 'Kurator Wileński ego Okrę­
gu Szkolnego p. Kazimierz Szalągowsiki powró 
cii w dniu dzisiejszym i objął urzędowanie.

MIEJSKA.
-  KOM ITET 'BOE3BHj!DOWY. W, jprrizy-

nab/erajr sil i zdrowia na długi okres zimowy, 
si>: dzany w uueście.

Aktu poświęcenia dokonał proboszcz koś­
cioła św. Stefana w Wilnie ks. ja,n Romano - 
wic z, otwarcia zaś — pan prezes Dyrekcji K. 
P. inż. K. Falkowski.

Na uroczystość otwarcia przybyli z Wilna: 
naczelnik Wydziału Zdrowia Urzędu Wojewó­
dzkiego dr Rudziński, dyrektorzy: St. Walicki, 
Peczke, Nark,owicz) dr Królewski, Kryszczukaj 
t;s, Korzon i inni.

Po krótkich przemówieniach p. p. dyr. Wa 
iickiej, prezesa ZZK Stążowskiego, zarząd po­
dejmował gości skromnym obiadem.

— Wycieczka do Druskienik. — W madzie 
ię 16 bm. o godzinie 6-ej rano wyrusza z 
Wilna do . Druskienik pociąg wycieczkowy.

Przejazd w  obie strony w III klasie łącznie 
z opłatą za jazdę autobusem ze stacji Druskie 
n.iki do Zdrojowiska i :: powrotem 8 złotych 
90 groszy.

Zawisy w  biurze „Orbis" — Jagiellońska 1 
tel. 8-83.

— W  URZĘD-AiCH PRACUJĄ BEZ 
MARYNAREK. Z luwiagli.' ima mpaly w 
okiaędiaidh piamsitwiciwyldh j ■ (k ii 
'zeizwotoiieo mmzędniijkoiin inla pracę be,z ma- 
rymareiks. Zbsadriiczm rndoigioddietniije 'to. miie

dotyczy m-zędiaiifcówl poizioeltająicyeih w 
'bezpośrednihn feomitalkldiie :z pubiliieizmlciściiią, 

Jęcz z rnwiagi1 ma miemiożnioiść irmzigremLcizieimia 
beizppśebdlniości fuib: ipośirieidinlośtci kioinltakitiu, 
bowiem wilęks+ość Tbtinir m a Lokale m ładami 
'WLszjyś.eyi urizędhiiicy piriaicitiją 'bez maryruairelk

—  0 0 .  M ISiJONARZE N IE  PROIWA- 
D'ZĄ K O L O N U  W) CZARNYM  BO RZE.—  
W maimiemze a* d n ia  12 b. m . !zia m ieśc iliś ­
m y  krótlką wizimiilanikę izrityltułoiwainą: M i- 
ajiona**© klołlcimję Letniią dllia dlziie-
jęfit żydow skich  w  Oziairiniym ' Borze. —  
Wzimiamika :tia mile odpowiada mzieiczywiilsto- 
ści, gdyż 0*01 Miśjiomiajr.zei ipr.oi władzą w pra­
w dzie dwie kolomje (Ohairliflas) a le  przy ml. 
Koitiarskieigo: 53, i ml. [Witebskiej; 21,. lecz  
są  on© przeziniaczoine wyląicziniilei /dla d zieci

Radnych, którzy opuszczą trzy posiedzenia,
wykreśli sią z Rady Miejskiej

NOWA USTAWA SAMORZĄDOWA WESZŁA W  ŻYCIE WCZORAJ

WILNO. —  Nowa ustawa samorzą- prezydenta Małe szewskiego. On to bę- 
dowa przewidująca liczne zmiany w u- funkcje i prace, za które przed nim bę- 
stroju samorządu, weszła w  życie z dn. dzie wyznaczał innym członkom zarządu 
wczorajszym. dą odpowiedzialni.

Ustawa ta reguluje zasadniczo prace ‘ w  związku z wejściem w  życie no- 
Rady Miejskiej, a w  pierwszym rzędzie wej ustawy prezydent miasta wyda pod 
przewiduje sankcje za uchylanie się od ległym sobie urzędom szereg instrukcyj, 
udziału w posiedzeniach. Radny, który których wykonanie będzie poruczone kie 
opuści trzy z rzędu zebrania R. M,, —  rownikom poszczególnych działów.
utraci bezapelacyjnie mandat. Do przesz ___________
łości będą należały takie wypadki, jak 
to mieliśmy ostatnio w  Wilnie, kiedy to 
aż trzykrotnie trzeba było zwoływać p. 
p. radnych w  celu załatwienia termino­
wych i ważnych spraw.

Zarząd miasta będzie działał w przy­
szłości samodzielnie, mając

W związku z rozwiązaniem kilku Rad 
Miejskich w  różnych miastach, w  Wilnie 
rozeszły się pogłoski o rychłem rozwią­
zaniu tut. Rady.

Pogłoski te nie znalazły potwierdzę- 
jako szefa nia u miarodajnych czynników.

Pierwsze Posiedzenie Ifrządu Rozjemczego
WSTRZYMANIE EGZEKUCJI W  10-ciu SPRAWACH

WILNO. —  W  wielkiej’ sali konferen rozterminowanie spłaty długów prywat- 
cyjnej W ojewództwa w dniu 13 lipca od nych, wstrzymanie kroków egzekucyj - 
było się pierwsze posiedzenie Wileńskie nych i obniżenie oprocentowania do 
go W ojewódzkiego Urzędu Rozjemczego 4.5 proc. —  zostały uwzględnione, 
do spraw majątkowych posiadaczy więk Liczny udział adwokatury i szerszej 
szych gospodarstw wiejskich.—  Ogółem publiczności w posiedzeniu Urzędu Roz- 
rozpatrzono 10 spraw. Prawie we w szy- jemczego świadczy o dużem zaintereso- 
stkich sprawach wnioski dłużników o waniu tego rodzaju sprawami.

siziłym ityigiodinóu miai 'być iziwoiainie poisliie-
dizieoie Komitetu1 RioizbiulcDowy m. -WMinsi, ,w chrzęści jam :W eibni tycih piulnikitiaicih izgiriu- 

pPTirtlnrH nrT\7i pał ał a.  mirt iC>ęM P ^ M n l i a  IkiilkiU; plożycziek ma mlowe po!w>afii)d 128 -dtóieioii, a  ponadto. iw miajbLiż-
  ̂ 3__ ‘ , ,, 1 , , buidlo.wlle ii wylk!ońeizie;n'iie już iriCKzip:oic:zętiyc'h gizymą icżasiiie- Ikiażdiai :z>' iwispoimirijiisjnjyidh ko-

Kirteidiyitiy ma tom icieili piotwisitialy wblbec uid1- Toimij praj^inte jesizicizie ipo 10 dzióći:, itiroidl- 
!nzjuic€inJiia: ponzez Banlk Ulospoidairsltiwa Kria- ndą^ycih się żebriainnimą iina1 tuiMicacih Wiiilima. 
jciwiego poldlań ikfilLkiu. petonJtióiw.

—  GDZIE PŁACIĆ Z A  E L EK T R Y C Z-

sp on  tan ieznemii okrzykam i
Prezydenta Rzeczypospolitej 

M arszałka Piłsudskiego.
P o  zebraniu p. p rezes A bram ow icz DRZEW O Z  W ELEŃSZCZYZNY.

Pożar leśny w Olszcwfe (hsmlńskich
Premjer Thugutt i panie z Wilna w  walce z groźnym żywiołem

Unia 10 lipca w  godzinach porannych wy- skiem dla zasypywania tlejącego ognia, panie, 
buchnął ogień w Olszewie (powiat święciań- nie szczędząc rąk i sukien, energicznie mu se- 
ski) na przestrzeni leśnej, która na mocy ukła- kundowały, roznosiły wodę do picia, mleko, 
du przechodzi na własność wsi Grumbinięta, Czynny również udział w  gaszeniu ognia 
w związku ze zlikwidowaniem serwitutu past- wzięła policja z Konstantynowa, straż ogniowa 
wiskowego i jednoczesną zamianą szachownic ze wsi Wojszkuny oraz robotnicy z majątku 
łąkowych i ogarnął około 65 ha, na których Komorowszczyzna.
las był usunięty, a pozostały tylko resztki,

p rzesz ło  d w ie g od zin y  p rzyjm ow ał in,te- NOŚĆ. Kasia! m iejsk a  dio ipirizyjmlciwiaindia W  ci^ u 'hi^ 0 llatt!ai (,0'dl V* d'° 10 ^ a tn e  na drwa, i 20 sążni wileńskiego opału, 
iresantów i w y słu ch iw a ł ich spraw . opłait, aa Ufelktirycżmość izioistlaje izjamltonlięta V II) Ą  la sów  W iłetaeizyiany 'Dawiioą do Straż leśna, administracja i służba mająt-opłait __ ______

P. senatorow i tow arzyszył1 do Olkie- <jIril̂ -a 29 Lipca, rwIŁącianlile.
n.irk kierownik siekrełarjaitu powiatowego 
■p. Bolesław Polkowski, który jednoczeń 
m e  zlustrował pracę BBWR na tam tej­
szym teireniie.

Opłalty za  elleklbrycznbść przyjm uje ka- 
S:: ikomiuimailtmai (K. K . O.) .

—  ZNIŻK A O PŁ A T  TARGOW YCH. 
Na: zainządizemie iwładlz icenitmalinycih o.płaty 
itairgoiwe; plpbiteirif p e  ipirziez miiiaist/o i  gm in y  
'zioistiainą ;z!niaiciziniie izuliiżanie idlo> poiziiiomiu u- 
■ztasiadlmiloinlegia 'goisipodiancizo, 
inie obciążały rolinlilklóiw.

— JNOiWY R Y N E K . W p rzyszłym  t y -  
gicidinki idtiwiajrity izostiainiie mowyi iryiniek 
przy u l .  Komaanslkiiiegoi. iRyimek tein Obsiaigi-

dlziiielmlilcyt , ,Noiw e

— D A LSZ E P E R T R A K T A C JE  W! 
S P R A W IE  KOM UNIKACJI M IE JSK IE J!
Wl aiajbiliżsizyicłL dlmiiaich mia iprlzybyć dlo 
Wiltna prizedlsltawiciieL /wiairlsizaiwisibiego —  
„T‘Cmmiaik;a“ celem  im- iwliiąiaainiiia a miilastem 
peuitinaktiacyj. loi komuimitoaicję aiuitObuisioiwą

-  (URLOPY iW M AG ISTRACIE. Od
poniedziałku  .ro/zpocizyma. runliop iwypocaym 
koi wy s.zief sekcji izdlriowia laiwimilk dr. S a-

Obniżka taryf kolejowych na 
wywóz materjałów drzewnych

■W; wyenku prąc fkiomiiisijii potiltyiki tairy- 
fw e j ,  pioiwicilialnlej: iptrzaea Komiftieit Ekouo- 
mtcizlny Miinlisitrówt W m lu  prizeprioiwia- W|SÓ ibędlzie miiieisizkiańców 
dzenaa ;rewiiiz:ji iStawnek ta ry f kloilejowiytdh W Zt'budciw©miia“. *»
,mnisie iioh abmiżeinifa, pirzylzmiany zi0i»t)ał w  
dlziedzitnlie tmaiterjiiilów dlrtzieiwinjycb lazereg- 
u lg  tanyifófWTyeh, o  IkitóJne- izaibiegalła, Izba 
Przem ysłoiwe - H andlowa w! Wiilinlile locraz 
organizacje idlrziawinę, — Jaiklko/llwiteik (W ;23a- 
bresne izmiaJcizmie isikrominli lejlsizytm,, aimiże1!! 
togoi isię doiraaigały (wispoimniiiuinie iilnisitlyltiuicje. ^  mdeś/óie"
.Przyznane ułgii zo sta ły  u(gtoisizaii|ei w  
■w Dzdemiriku Tairylf i  Z 2 iriządlzień K olejo- 
w yeh a dnia  5 1]lipca., a  w esz ły  w! żyiciie po- 
czymająic od) idimi©; 10 Itijpcąi 'b. a*, i  zaiwiieriaiją T"'” 1 7 ^  
obniiiżkę 20 piroc. ;w porówntainiilu iz Itsiryfą a'reiw fllelz* 
dotychczasową), ai tO' przy: .eikispericiie pirizez 
;gr‘an,iicę iądioiwą ftannliieinó^ ffjipayib Ikillejo- 
saytełi. Tyileż iwynloiszą, iclbinliżiki1 tairyifo|w,e 
,prizy wywiotziib izalgriain.licę wyroibów sito- 
ftoslkicłi, ibtuidloiwillniayicih i ćmlnlyiclh pó'łfiabr'y- 
krtów' i1 wyirolbóiwi ikcillcid̂ iieijislk.iiclh', oraiz
i je/dna mskicih ('Opiróiciz dięibioiwycih), meblli 
giętych', wyonoibów kioisiaykiatriśkiiclh; tolfcar- 

' îktcih. Ijistw pPoifiilljcwyiclh i iram, itiaiffii po- 
^aldtzkiowycłi kilteijionyic-ih t  'wfyiriobóiw drlzeiw- 
n ych  ipinzemyislliu Ibdowleigo.

—  Tairyfa, mia, '\yjr;wió;z: ip’ćiipd>© rótwlk.i przez 
grsu jeę  lądow ą została  cibmliżona <0 10 
•proc., natiotniaisit przez ipoirty ipoiłsikiie —  
o  20 .proc. (ipirzy Jiaduinlkach coimajmimiej 
to-ro+owycih.). OPioiruiieiwialż: iw' irizieiczywiistiO1-
śc i papiiterówika j+st dbeoniiie ekisipioiritio- 
w m ;!a z ziłem póllnlocnto - wl^icibodriich iprzcz 
girainicę łąidbwą, rpralkitycizime zinac-zeniie 
naa' obecniie dlfa terenu n aszego  ty lk o  
p ierw sza1 iz. iwytmie nlieuiiych ullg. Ponadto

R y g i1 isipłaiwinnio 1200 tiilatlew z id(rze.wieim 
polskim , 'zafknpiopycb. przez: -różnie fiir- 
miy zagiianiczine.

D'o końcia jiesiiemi r .  ib. Sipoldiziewiane 
.jeśt jeszcze isajlatwiieimie około 1000 tiraitiew 
W  lataclh poprzednich DźMiinią. spłaiwtano 

lałby zibytmiilo d'o 1000 tiratewL R ok 1933 jiesit poierwisizyni 
rokiem .L-ekardoiwym (tak z/naciztnlegioi — 
siplawu do Łtoitiwy potsikicglo drzewa.

—  800 D Z IE C I ZARAŻONYCH SYEI-

kowa oraz ludność z okolicznych wiosek, w o- 
góltiej liczbie paruset osób, nie dopuściła ognia 
do lasu i pobliskiej smolarni, i opanowała roz­
szalały żywioł, który chwilami wytwarzał wsku 
tek nagrzania się powietrza i lipcowego skwa­
ru, miejscowe podmuchy wiatru, który przerzu­
cał o kilkanaście metrów płonące żagwie ga 
łęzi i wierzchowin. Dym przesłaniał słońce, sy­
pały się snopy iskier, widok był groźny i 
wspaniały Morze ognia.

Zastosowano, po oczyszczeniu pasów o-

Straty wynoszą około 2700 zł.
Jak się zdaje ogień został rozniecony (ta­

ka jest powszechna opinja) przez, tych, którym 
ta przestrzeń przypadnie w udziale, i którzy 
sądzą, że w ten sposób prędzej wejdą w jej po­
siadanie. AL.

PRZEZ OKNO
PANA DYAKOWSKIEGO

albo nagusy na dziedzińcu
Na dziedziniec domu Nr. 4 przy zaułku Ber 

nardyńskim wnijście od wczoraj, wzbronione. 
Brama zawarta, furtka zaryglowana. Tria 
dzwonić w biały dzień do stróża. Wszelako 
stróż nie otwiera: ma takie rozkazanie. Aby c- 
baczyc, co s ię  na  dziedzińcu wyprawia, do pa , 
na Dyakowskiego, -ktoren sklep trzyma w po­
dwórzu na rogu Zamkowej, zwrócić się z proś 
bą należy. Tylne okna sklepu wychodzą akc- 
ratnie na dziedziniec domu Nr 4. Widać stąu 
wszystko jak na dłoni, samemu nie będąc wi­
dzianym.

Co zamyka dziedziniec przed oczyma cieką 
wych? Pr ze d ews:: y siki em skrzynię wielką. 
Czyli skarby w niej jakowe ukryto? Nie. Zaio 
napis na niej widnieje. A treść jego taka:

— ,,Tak wygląda akt akcji katolickiej w 
wykonaniu użytkownika tego domu ks. kanon! 
ka Cichońskiego".

Zawiły to napis i trudny do rozwiązania. 
Rzec można— zagadkowy. Ale prócz skrzyni 
baczne oko ujrzy na dziedzińcu insze dziwa: 
rzec można — excdtujące. Oto, ukrywszy się 
wr izdebce p. Dyakowskiego, oglądać możesz 
przez szybki nagą postać wielkoluda. Rozkra­
czył on nogi szeroko, prawą ręką oparł się o 
żeleźce, lewą zasię osłania oczy i patrzy wdał. 
Ciało jego mieni się złociście a połyskuje w 
słońcu. Zaraz za nim, bielutka i delikatna po­
stać niewieścia. Również goła, pochyla się nie 
co, nie sromając się całkiem swej nagości. 
Dwa nagusy pośrodku dziedzińca!. Wstyd to 
zaprawdę i obraza boska. Sprawiedliwie zary­
glowano bramę, aby nieskromności a pluga­
stwa takowe przed okiem pospólstwa osłonić.

Ale gorsze jeszcze zberezeństwa dzieją się 
na dziedzińcu. Oto człowiek jakowyś (nie na­
gi już, jeno 'dła większej przewrotności odzia­
ny) kubeł wody chwyta i chlusta nią na gołą 
niewiastę. Zali łaźnię sobie na dziedzińcu 
urządzają wszetecznicy? Tfu! Djabelska chyoa 
machinacja sprawiła, że acz brama zamknięta, 
ale okienko u pana Dyakowskiego ostało. Wi­
dać przez nie jak na dłoąi. Nie wiem, czyli 
godziwą rzeczą jest publikę do grzechu nama 
wiać, aliści strzymać mi trudno i, jako że nie 
jestem o oiekowości one zazdrosny, radzę każ­
demu, by nie mieszkając do izdebki pana Dy i 
kowskiego wstąpił albo i przez szpary w bra­
mie na one cudeńka połakomił się.

D. C. N.

LISEM . 'Ze siaitiysltyikii tpnzyehodina: dla dlziie chrormych, indyjski sposób opalania na krań- 
ci pitay 'wiileńskitm. Oiśinodtk/ui Zdnoiwia prize- cach przylegających do lasu przestrzeni, która 
sizito' 800 dJztlecdi W iWliłinlile iwł jwireikiu: dlo. była skazana na zagładę i w ten sposób po kil­

ku godzinach pracy ogień umiejscowiono.14 .la 16 je st 'Cihioirryieh inla. sy filis , .dizieldzi- 
cząic 'go ,po: aiodlziicaioh.

Choinę dizieoi od byw ają  sta łą  ikiuraieję 
Leczniczą.

Najbliższe imprezy
Prócz pp. Chomińskich i młodych pp. Skir-

Groidzieński: fel/ub O resavia _orga-
Nai czoło  sp ortow ych  im prez za p cw ie -  

muntów, w  opanowaniu ognia wzięli udział dzianych na1 n iedzielę wysnn wia Uę mecz ,
przebywający na letnisku w Olszewie pp. Stan. leadtoatietyiczmy Wflinio —  ‘CIWiF Wamszr- mtziuje ma: tra s ie  Gnodm-o —  D/rasWieoiki
Thuguttowie z córką, pp. prof. Wróblewscy, p. (0 » * r -  * * S m  —  ~  ^
St. Lorentzowa, p. Tomasikowa p. dyr. Łysa-

ipodizie-
iłaiwinli-

Agemdy iłaiwinilkr.i 'Safairiewaiczia 
illcinis zoistiamą międlzy ipiazioiśtaiłych. 
kióiw.

-  CO SIĘ  D Z IE JE  W OGRODZIE 
.BERNARDYŃSKIM, Z chwilą gdly +a- 
piaidnie. zmirolk m  i\t iżgóiriziach poilączoioiych z 
ogirodJem Beirm 1 r dlyńhlk im priciw iizo.ryczm iyon 
mostem ćkiieją się imaipriaiwdę jakieś ińlile- 
eaimioiwito inzedzy. Jęlki: i  ikirizyiłtdi isitaimitądi 
diochoidlzącle: mlpgią (niaisiuswiać iclaillkiiieim, (uizia1- 
isiadnnioinie! przypnisizcziei aiih, iże iwlzigómziai te 
są  siedllliislkiieim: mętióiw1 sipoilleiciżnychi, które 
'zwahiają, 
następ;:
'.'.'.yprudlki juiż byty) imiestoiy.

^ * *

00 PLAGI letnie],
tę p ią c  ra d y k a ln ie : m u c h y , k o m a ry , 
p ch ły , p lu sk w y  i w sz e lk ie  ro b a c tw o . 
S p rz e d a ż  w s k ła d a c h  a p t . i a p te k a c h .

P rz e d s t. h'. W o jtk ie w icz , 
W i l n o ,  K a lw ary jsk a  21.

TEATR I MUZYKA
— Teatr Letni w ogrodzie Bernardyńskim.

Dziś w piątek 14 lipca z powodu generalnej 
próby ,z „Jima i Jilla“ — nieczynny.

szosowe wyścigi kolarsikiiet. jWiif. T-wo 
Siłndhaęze rinsitythitn w  loiaoibajch: (PJaw- C. i M. wysylai dwóch swioich czołotwych

. claYjk (foilimpijcz+ki) KHuk, Wojjtlkiowicz, zaiwiodnlików J ’. Jmnewiiozia. i  J. MalksymO-
kowsk.. Mimo protestów p. Chommsk.ego, b. ^  Ciz&cih,(LotajMd i  Wni * * *  "* * * ■  1 
vice-premjer p. Thugutt dźwigał wiadra z pa- ^  z TOiwioidlnatomi, Wfflina. Jedmocześnie iz raimii wy-jeżdże. _  jako

Mecz izapowiincCa. się b. ciieikawie, a  po- sędzia. P. 22. T. K. sdknetiarz T-'W ia p. 
iniileważ o.dlbywać isię hędizie w  p a r ik iu  spor-— Teatr muzyczny Lutnia. — Dzisieisza .  . . ,

premjeia. — Dziś wchodzi na repertuar świet- t.o;wym tm: gani. Żeilugowisfciego t .  j. w 
na operetka W. Kolio „Królowa nocy". W roli hajldiogodniejsizem^ majezy spo­
ty tu łowej B. Halmirska w otoczeniu M. Gab- dfzóeiwać isię, że  śc iągn ie  tłum y, 
rjelli, K. Dembowskiego, W. Szczawińskiego, Wćlniiąpte .w pa^sczególluych koinikiUTien- 
M. Tatrzańskiego i K. Wyrwicz -  Wichrów- c j w h  w a f e y ć bgdą: 
skiego, w rolach głownaejszych. Operetkę u- '
rozmakają liczne tańce i ewolucje zespołu . TT7. _ , n
girls, pod kierownictwem baletmistrza W. Mo- 110 «“ * •  P *  W wM O in^ -
,rawskiego. K elm . 400 rntir. Zyldnislka, Blionmijczylki. 1009

A. 'mitr. Żyleiwiiez, Henmiain], Zajewislki'. Szlta-

B. RydlieiwsfkL
* * *

W najbliższą niedzielę rozegrane zostaną 
pozostałe mecze ligowe wiosennej serji roz­
grywek, zarówno w grupie wschodniej jak i 
zachodniej. Kalendarzyk przewiduje pięć meczy 

W grupie wschodniiej wałczyć będą wszyst 
100 ratU —  WL&dzoireik, Kliiks, S^zezeLbi- kie drużyny: W Warszawie wyznaczono mecz

Warszawianki z Czarnymi, do, Lwowa wybie-

Grkiestrę prowadzi znany kapelmistrz 
Wiliński. Urządzenie wnętrz według projektów feltia: 4 X IGO mith WLecffloirelk, Kfiikis, Siziozer- 

"Z Już w sobotę (15 lipca) premjera ,Jima J- Hawrylkiewiicza. Opracowanie reżyserskie hiicki1 Żrłimisiki ii iW M lów śk i Skiok iwfdial 
la ja. m ognodju .uipattazioiuje o fia ry  a'bv l 7J j  Premjerac j ł illa“ budzi słu K Wyrwicz - Wich rawskiego. Ceny miejsc na wieczoriefk, Szezeubldki, AtmeLczeauko.

s dy ^ ^ - „ “ ąp^ n r S ! mi ni ma, ne- o d 2 5 K*
Jłi..., wo-gnoteskową fabułę Clifforda Greyfa i Gre-

Kairiulzieilai 'jaika- '.zniintsitiailioiwiafa! isiię po  
dlnugiej st ôindi© Wileimki iwi lolgh Bermiair- 
diyhsikini, sw ym  iwyiglącłlem  ̂ ipoip+osku' sltra- 
'sizy^ .przeehofdlnlióiwi. Ohyidhy' 'pariban ofia- 
eżający  (kiatnuizeię ‘dJapełiniin ir*es(zity. Jalk m o-

atrex‘a Newmana (przekład Marjana Hemara), C°  G R A M  W . KINACH?
którą świetnie opracował scenicznie dr Ronard HELIOb Zona z drugiej rękł z Jean 
Bujański, ubarwił czarodziejskie mi dekoracja- Charlow w roli gł. 
mi Wiesław Makojnik, a wspaniały koncert

MoiLLaki, Ziemiey/iez. Nawiojiezyłk. Dysłk —  
W ieczorek, Ziiamiewioz, Osizicizep —  W ie­
czorek,. ZienliietwiiCz.

złaskosowanue zioiSjfcąły ohniiiżkii odl 20 idó 30 śn© coś poidóbirtęgo. 'tioilieirorwiać iw1 idfuiżem mie- 
>Pirtoc, przy ekisrpioricie rwęigila idlnziemnego. śdie.

Ogólne zebranie Oddz. Zrzesze­
nia Mł. Rzemieślniczej i Przem.

Vv dniu 3 bm. odbyło się Ogólne Zebranie 
Oddziału Zrzesz. _ Młodz. Rzem. i Przem. im. 
Szymona Konarskiego.

Na zebraniu zgromadziło się przeszło 60 
członków.

Na przewodniczącego zebrania powołano 
delegata zarządu centralnego Z. M. R. i P. woj. 
wile-tsk ego p. Anforowicza Antoniego, który w 
krótkich słowach podkreślił znaczenie pracy 
sp+eczne;. w Zrzeszeniu, oraz tężyznę organa- 
cacyjną panującą w szeregach ZMR i P.,’gdyż 
pormmo bardzo dużych trudności, praca raźnie
posuwa się naprzód.

N astępnie  przewodniczący p. AiTorowacz 
imienm nieobecnego prezesa klubu sporto­

wego p. Szumańskiego Tadeusza — rozdał na­
grody zwycięskim zawodnikom w zawodach 
sportowych, oraz prezes oddziału p. Sakowicz 
B wręczył w umieniu Ogólnego Zebrania Dy­
plomy honorowe: P- Anforowieżowi dyplm in> 
rorowego prezesa i P- Kojałłowd-czowi dyplom 
honorowego członka za bezinteresow. pracę dla
dobra oddziału, jak również wręczono dyplo­
my za pracę kilku członkiniom .i członkom od-
d+ał:?.

RÓŻNE
— Otwarcie półkolontj letnich w Ponarach.

Onegdaj 12 Lipca w pięknej miejscowości pod 
wileńskiej w Ponarach w godzinach południo­
wych odbyła się uroczystość poświęcenia i 
otwarcia póbkokmji letniej dla dzieci niezamoż­
nych kolejarzy.

Póikolonja ponarska została zorganizowa­
na dzięki inicjatywie ii energji p. p.: preze­
sowej Zofji Falkowskiej, dyrektorowej Reginy 
Walickiej, Narkoiwiczowej, i Zawistowskiej, 
kióre nie szczędząc trudów i zabiegów, nie­
rzadko dość kłopotliwych i uciążliwych, zdo- 
laiy zmontować cały .aparat administracviny i 
wykonawczy dla tej koionji, przychodząc w 
ten sporób z pomocą biednym dzieciom,* które 
zdała od dusznych murów miejskich, wśród 
sbnea i zieleni doskonale przytem o.t/vw :ani

gry aktorskiej tworzyć bedą występowicze 
Mieczysław Węgrzyn i Halina Kamińska (ro­
le tytułowe), Władysław Neubelt (arcyzabaw- 
ny Sir George Lancaster), Irena Detkowska - 
Jasińska^ dalej Jadwiga Braunówna, Lech Poś- 
piełowski, Elwicki, Janowski, Dejunow.icz, Al­
dona Pawłowska, Martyka, Skolimowski, i 
wreszcie znana dobrze wileńskiej publiczności 
z estrady Wanda Świętochowska.

Balet w układzie i wykonaniu pozyska­
nych na gościnne występy artystów baletu 
Państwowej Opery w Rydze p. p . : Edyty Pfeif­
fer i Zenona Leszczewsk.iego na czele girls.

Orkiestra pod dyrekcją Sylwestra Czosnow

PA N  — Biiaiły Mjuistainig 
CASINO — Biały wódz.
LUX — Zwycięstwo —

OBrien.
ŚWIATOWID — Grzesznica bez winy — 

w roli gł. Jean Grawford i Clark Gable.
ADRIA — Wygnańcy (rok 1905) — w roli 

gł. Ad. Brodzisz, W. Varkoni.
WYPADKI I KRADZIEŻE.

— Wykroczenia złodziejskie. — Sokołow­
skiemu Antoniemu (Tatarska 13) skradziono z 
garażu 3 kompletne koła samochodowe warto

Na s(ba*d!jioiii)ite' Ośroidfea W. F. ó gvodz. 
w roli <4. Georg 2 P&. odlbędłą się -zawibdy urn POiS1 —

’ Zapisy przyjm uje Ośredelk eodizie/nlnio od
gcidz. 9 do 12-tej.

z
rze się Legja, by grać z Pogonią i wreszcie v/ 
Siedlcach odbędzie sdę spotkanie 22 pp. z ŁKS.

W grupie zachodniej obydwa spotkania 
rozegrane będą w Krakowie. Zmierzą się Gar­
barnia z Ruchem i Podgórze z Wisłą.

Do całkowitego zakończenia . rozgrywek 
ligowych serji wiosennej pozostanie tylko jed­
no spotkanie, które wyznaczono na 22 lipca 
między 22 pp. a Legją. Mecz ten odbędzie się 
w Siedlcach.

W celu opracowania kalendarzyka finało­
wych rozgrywek, zwołane zostało na dzień 23 
bm. w Warszawie zebranie delegatów klubo­
wych. Finałowe rozgrywki rozpoczną się przy­
puszczalnie najwcześniej dopiero w dniu 6-go 
sierpnia, by drużynom dać przynajmniej dwu­
tygodniowy wy po c z ynek.

Największy kolarski wyścig świata
Od sizanegni 'dlnit odbywa: s ię  we E m u- mego G'U!e:nry. Z 'zawodników biorący cdi u- 

icj.i. b ieg  ikioliajraki: .dloibołia ikinajiu t. z\v. —  d zia ł w  w yścigu  uiajisitairstzym kolarzem
„Tun* idle Eratnjee". KiLłkudzLeisLięiciu ualjLep- jeist Bemioitti Faure, liczący  33 dalia, (w y-
sizyeili koLarzy Euirqpy ibior.ze udział ,w« .CłrfaL się  jiuiż z  (bieigiuj, a  uiajmlodisizym 
tlej iniajwiększej imiprezie Ikóllairiskiej 21-1 etu i W łoch BattessimL. Najiwiyżisizyin. 

skiego — koncertmistrzJ Aleksander^ F^leskiU— ^ci 6 !2 zb Dochodzenie policyjne ustaliło, że świiat:^. W iprzieciągiu '27 dud' Ifooiiiaalzie mtu- jeslt Piediisisier —  1,88 m fr., ia najn iższym
Rzecz dzieje się w środowisku miilliionerów a- kradzd,eży tej dokonał Towiański Piotr (Tatar- SKa; pirizeibiyć aż  4.395 Iklllm.. podzieiloincich wjmiieinnioiniy już Faiune —  1,55 mtir.,, Naj-
mery kańskich.

W niedzielę 16 lipca o godz. 8,15 po raz 
drugi „Jim i

Niedzielna popołudniólwka będzie jednem 
z ostatnich przedstawień arcywesołej, węgier-

trz^manio ^  sk,radzi'onem,i kołami za łnJa, 23 etaipy. 'W yścig iproiwiadizi pirizez sziO'-
Na szkodę Dziubana Jana (Soltaniska 23) 

skradziono ,z mieszkania ubranie męskie, war-
syi doliny, jaik i c iężk ie  dtrogi góir.slkie. 
W ym aga oni od' uicizesltiniikówi diużęj wy- 

tośoi 50 '.zł.'Dochodzenie poli.ćji'usSSo*^że'"kra firwałoiśei' isdl d< izdbowiiai. iZl roizkładd e ta -  
dzieży dokonał znany zawodowy złodziej Nie- pów  i  tdhi wdać, że  ikoikirize inneiwiele m ają  

skiej komedji ,,Bez posagu ożenić się nieTmo- narf°wicz Jan, którego zatrzymano ze skradzio eziaisu mia oldjpooizymek. Za) to  po ziwycię-

ieiężfizym jest W ioch Dii Paco, w ażący  88 
ikig., a 'i'0 'jLżejiszym tuirysta T m eb a  —  59 
kl)g‘.

gę“. Ceny zniżone.

MOŻE BYĆ SKU-

0 bezpłatne plaże miejskie
WALKA Z WYPADKAMI NA WILJI DOPIERO WÓWCZAS

TECZNA.
WiLNO. — Brzegi Wilji, poczynając od lu niedopuszczenia (

Werek aż hen do ul. Dolnej, są nadal usiane godnych wypadków.
o , u,„7 ^ n ip  ̂ kąpiącymi się, którzy nie zwracając uwagi na I jeszcze jedno:

/  M: : nnłJ l alne Zebraaie d«cenia- ostrzeżenia, pchają się poprostu do miejsc jak Dla dobra samych kąpiących się nie zawa
U 1 P 0 /0 ne zasług/i dla dobra orp-a- naibardziei phw r ń e - o u  dzi traktować ich bardziej energicznie.

Sprostowanie
„.Dzień miik Wiilcńisiki1" źlle i  iteudenicyju1̂  

iiinfcir'miu'je siwioicih czjyltleliniilkóiw. W  N-trize 
z dnia 7-go Lipca ir. %. podainY' była w ia­
dom ość o odiłączciniiu .siię hułbnufków z hu­
ty  ka-lwairyjsikiiej od Zjędlniotczjenia Zw iąz-

wyjiłKi 1 położone zasługi cua uoora orga 
nizacji, przez członków drużyny m arszo^j 
Wilno — Belweder, nadało wszystkim czion- 
ko-n crużyny dyplomy uznania, oraz złożono 
podziękowania na ręce drużynowego kol. Or- 
szews kiego za zdobycie w zawodach marszo­
wych w dniu 19 marca br. w marszu Sulejówek 
— iiehveder 1 miejsca w p.ierwszej klasie. Po 
•ichwareiriu planu pracy, oraz 'Ustaleniu wytycz 
nych dalszych prac, przewodniczący p. Amforo- 
witz zebranie zamknął.

nem ubraniem. .  ̂ sltiwie ezekias koiHainzy iniotyfllkoi isdawa, ale
68-letm oszuist właścicielem domu. — oilihiizyimiii© mignody: ,piteniężn(e. .Selmie .pireon-

Ja się okazuje, 68+etni oszust Lubocki, uda- ,-j|e .̂ -ymioisizą w  moku bieżącym. 749.000 fr.

k 7 L U ? L S s” ydomwl;ad:  ^  -  « * » . * > « -Podbrodziu. :Lv,n1, 'Wiazy t̂feie lulaiguoidty ni ‘prenijie iwy-
Wczoraj wypuszczono go z aresztu na wol nioisą^ tmiiniiimailouie; dkłoLo imulljomla fnamkóiw jków Zaw. ziem  Półlnloeinio - Ws'C(liodriich

ną stopę z racji podeszłego wieku, śledztwo Zw ycięzcy izwykie zairabiajlą ipo: kiłlikiaisiet  ̂ pjizyisitąpieinóa ich  >dlo Komiiisji Olkręgo we j
jednakże w toku. ty sięcy  friainikó^i, oituzymują uaigrodiy Związkór- ZawcJbwyoh.

— NĘDZA POWODEM SAMOBÓJSTWA miieltyllko za* zw ycięstw o  ;\y Ikiaisyfiikacji o- orortu  ^  n-motArnm -̂
* 1LN.0 ; T  poczynając od lu niedopuszczenia do dateych l»&*>waiAi t i k  n& m Sei «  m  po- „ H u i+  Klaawia,ry3Elkdej“ -dió

BKiezegołmyich «te,paiali, w  j'£tzad(ę ma, mowę- zjetooczanjia „ iile, ln!ateżą infe maiieżeR p irae
inze pewfnłąj' miainki;,, za1 ezafplki t/eji łub onJnej (tlo obejść mile m og li N atom iast rnaisz zw ia -
fdumy,  ̂ zia. m yw an iie toji iliulb im e j  ipas.ty zek zalw0!dowy disttaiiieje inla- tonę,nie niiecizyin-najbardziej niebezpiecznych..

Jeśli zważyć, że przestrzeń od Werek do 
Dolnej wynoisi kilkanaście kilometrów, napra­
wdę nie należy dziwić się, że zapobieżenie wy 
padkom jest wprost niemożliwe.

cmentarzu Rossa popełnił samobójstwo* przez 
powieszenie się Bubel Antoni (Nowogródka 
37), lat 60, z zawodu elektromonter. Przyczy­
ną samobójstwa — brak środków do życia.— 
Zwłoki przesłano do kostnicy szpitala św. Ja-Przyląpanych w  miejscach zakazanych na- - „ - - .

7V iisuwap \\TiAr.i U  koba do decyzji władz prokuratorskich
MOLODECZNO

Mieszkaniec wsi Buzuny

Samoloty
km

(tak4e w niedzJejfc 
f św ięta!)

leży nie usuwać, lecz karać. Widzimy c o ___
sztrafOwanie dorożkarzy jedynie za zatrzymy­
wanie się nie na miejscu postoju, — dlaczego  1 WISIELEC

Podkreślając od kilku dni potrzebę zorgani więc tolerować lekkomyślnych? — Zapłacona gminy rakowskiej MarceiańS MichaT popełnił 
akcib zapobiegającej wypadkom na 5-złotówka oduczy raz na zawsze od niesto - samobójstwo przez powieszenie się w stodole.

W w pierwszym rzędzie kładliśmy na- sowama się do wydanych zarządzeń. Chodzi Ustalono, że Marcelanik był umysłowo chory, 
ctsk n& kąpiele w samem mieście na oczach powtarzamy, o dobro samych kąpiących o n ^ T A W Y
policji. Dzięki zarządzeniom Starostwa i Ko- __ . . .  . . . . .
mendy Policji kąpiele w  śródmieściu znacznie Również należy stanowczo zabronić pływa ~  SPŁONĘŁO 5 GOSPODARSTW. — We nie ucnąlzłiwy.
zmniejszyły sjęt niemniej jednak niebezpieczeń nja na kajakach dzieciom. Dość często spoty- Alisnriy gminy miadziolskiej wybuchł po- Wyiścijg odjby.wiai isiię wi tpoiku. 
stwo nie minęło, bowiem kąpiący przenoszą ka się na Wilii 10 — 12-letnich „wioślarzy". zart skutkiem ktorego spłonęły dómy mieszkał 
się pod miasto, licząc na to, że policji trudniej Kluby — jak wiadom o-- nie udzielają kaja ne* chlewy obory, na szkodę 5 gospodarzy,
będzie zorganizować obławy wzdłuż całego kbw nieczłonkom (członkiem zaś może być tyl Poszkodowani obliczają straty na sumę okołobrzegu  ̂    Ł__  S7BA -Tl twro^i tiio ncfoln.

d)o zęibów -i t. id
Naijjiliuż.sizy' jeitaip iz Belifoiritiu <ft> Eviain, 

wynoisiząciy 293 ikfljm. undją jiuż koilatrze 
poza s-olbą. Ptrziebyty izotsbał :ró'winiiież n aj­
k ró tszy  eltiaip 'GrietnloibLie - Garp, 'wyniotsizą- 
cy 101 kLm. Plrizied! sidbą m ają jeidnak: u>- 
ozęistoiiay inlaijoiężsize, lefiąpy igórisikife .zwłaisiz- 
cz;ai prizej/gizidJ iprziea P  ireneje jiesit miesiły char

snją Jedynem wyjściem z sytuacji byłoby urzą­
dzenie bezpłatnej plaży miejskiej nad Wilją.

Policja miałaby bardzo ułatwione zadanie, 
zaś kąpiący się — gwarancję bezpieczeństwa.

Tak czy inaczej obecny stan na WUji wi­
nien ulec zmianie i to radykalnej, a to w ce

ł<o osoba dorosła), natomiast przedsiębiorstwa 87®0 zł. Przyczyny pożaru narazie nie ustalo- 
wynajmujące kajaki nie zwracają na to uwagi. no*

Nie umiejący pływać kajakowiec na każ- BRASŁAW
dym krku narażony jest na niebezpieczeństwo. _  ŚMIERĆ DZIECKA. — We wsi Miłasze 
O tem trzeba pamiętać. Zwłaszcza w okresie gminy brasławskiej do znajdującego się koło 
dużej wody. domu Ciesiula dołu z wodą wpadła jego półto

--------------- - raroczna córka Felicja i utonęła.

bieżącymi
po raz 27-nny. W  diawfniych Ilalbach najicizę- 
iścięj zjwyciężaLi belligijiczyiciy. Gid1 r. 1920 
ipierwiszie oniiiejisice zajm uje Flrtocja, ;d'l!a 
k tórej izjwiycięsfwia' izidiobyiłi w* r. 1930 i 
1932 Ledhicó, a iw-1 r, 1981 — Ma;gmiy. W 
iriotku 'bieżącymi (prizez 8 eltiąpów prowadził 
zdćcydłoiwłamie AirichaimblaiuidL 'Na 9-tym e- 
tiaipie 'wy.stuiaą!ł się Lemaiire, .ailie frehowey 
liczą się ba+diziej >ze 'ztwyiciętstwem świet

niej h uty  „V;iit(riujnT‘. O1 loisiaich tego. suwliąiz- 
ku m ożna ibaindiaeij1 dioikiliaidmie jpoiimifoirimio- 
wać ®ię w sielkireifcairjiaieie Re idy Zjedlnociz/e- 
mdia ul. Wieillfca 34.

W  tein isipoisób ,,Dzi'antiiik“ będzie mógł 
umilknąć fałszywych pogłosek, które- 
m i zresztą 'cizęsito 'zapełmiia- isiwoje szipalty. 
Pmzedlwiczeisin©, radość kiońicizy s ię  zwykle 
fimiuitik/iem.

Preizieist Zwiiązikiui Zaiwi. priziem. iSizkiltamego 
Z jedc. Riob. Zw. Zaw. Z. P . W.

K . M oraw sk i
w f W f i f w ? ł ? T f m m n i f f y »

v \W E T A *  OBYWATELU, tF  W WPLK < 
OD 15 DO S0 LAT, CO TRZECI CZŁOWIEK 
UMIERA Z GRUŹLICY! WYOBRAŹ SDBlu 
3GROM TEJ KLĘSKI i POPIERAJ WALK? 
7. NIĄ. KUPUJCIE NALEPKI PRZECIW3R 
ŻLICZE"! POPIERAJCIE BUDOWĘ SAISA* 

TORJUM POD WILNEM.



k

IMHDM&iU
W O J^\Ó DZK I ,lleiniiia łpodistaiwiiwagto iw stąpam I-sizyan.

OZ3ENIA ?• L L ^ K A  pARBLTA w ^ e ^  ^  12 . «  w 
POWSTAŃCA Z R. 1863. W diimai 11 .lapca ™ o. X ,
f w  Ncwiogróicilkiu, .podi :pirzewcdńiiclbwem wi-

asdlpowyieih swjanuinlkiaiclh), a  wiiee ofitjumfoiści', 
10 dliMcbiilnię >oifiiiairiniościJ Stomliundiainiii©!

-  K U R S  POŻARNICZEGO ^ S Z K O ­
L E N IA  I (STOPNIA. Sitairiainiein Gkiręo-o- 
yre.go  Ztw. Sfcti ży Pożarnych w  Siomiiniie 
p^iliiPppfeG ^O ! :\r dniaich md! 2-g'O -dp 9-g*o 
lipca w łącznie ikuiris- pioiżanniiiezeigio wysziko-

uay skalo

■■eeiwcjiewiady mciwojgiradzikiego- p. Pr. God- 
Aewek i-ego tódlbylto si;ę .zteibrianie loing-ainiiizia- 
cyjite a\ ioyefwódizikiiego Ikomitiotiu Tiiroczy-
ełtości odsłonięciia iwie frałsfo D ubiny, ipow. 
łiid!zk.i€igo tablicy  piarnSątlfeciwej Iku, :czci 
ś. p1. LiuidlwLlkia Naiributs;, pralz ioibchiodiu 
70-iciio ieiciia uiciczmiicy poiwlsltg nalai 1863 r.

iiicizlbie iczł-cmikóiw 22 :z czego 21 
św:> diecitiwa ufcońciaeiniiia. ku/rsu.

Zr-fcońcizieniiia iktunsiu odbyło się dnia 
9 b. m. w  i.ob©c:noiici Tmistp. Shaiży Poża.ifa. 
.na Wioję.y'. Nowmglróidizlkie S it Brozdań- 
sk lego, człicmlków Zairządlu. O kręgowego  
Zw. Straży Ipiożairmtyoh onaiz 'właidiz S tra­
ży  m iejsk iej.

N a ipnoig-nain]. :ztażyły isię óWiciaetnlia, .ze
W  slkład prezydium. ta d ite ltu  p o w o ła . cpr^ttem D taboru
no : P'. woy£iw’odlę ^'Swiidfer.i.kiieigio E "”'0 piożamilcizego, ikltióirie jpinziy iziabońozieinliiu !kur 
/pil'i€iZ!2&3.'f jpl iS* lOtSJ.Hl£)łŁJS!ĝ O, 3'alkiOi |9€ikiIiS- iPifipIlrlflnłnTirniioi
rtiainzac i p. P. .Steiciziko — jrlkb slkiairlbnilka.

W ^ia iu  12 -lipna, p. ,8. Oisińśiki, jako 
delegat' kem iłetu  wyjechał idloi Grioidnia;, 
netem intóiwiąziainiiia kcinltalktu i  łUzigOidlnie- 
cni :; jpcezyuań « łwiahiziami wojelkioweimii w 
związku z  ipno jektiowaniemf;! uroczystością, 
mi.

—  N A G Ł Y  ZGON. W diniu 12 >b. m. 
liże pow rócił z paśtwiiisikia iWiońoibiej P iotr, 
mieszka.niieic wsi' Ommiewicze Pańskie, 
gm  
g,o

su iwypaidUy; efektow n ie
— ŚWIĘTO MAKABI W SŁONIMIE. —

Nawiązując do poprzednio podanej przez nas 
wiadomości o święcie Makabi w Slonirnie po­
dajemy dodatkowo program uroczystości: 

Sobota dii. 15 bm.
10 rano — zawody lekkoatletyczne na sta 

djonie PW i WF; 14 p. p. — mecz koszyków 
ki między druż. Sparta i Makabi; 14 — 15 
—mecz siatkówki między Makabi - Baranowi-

— PODPALIŁ, ABY UZYSKAĆ PREMJĘ 
ASEKURACYJNĄ. — Niejaki Adaszko Wincen 
ty w celu uzyskania premji asekuracyjnej pod 
palił swoje zabudowania.

Ogień przeniósł się na sąsiednie budynki.
Podpalacza poszkodowani usiłowali wrzucić do 
ognia.

Zapobiegła temu jedynie policja. Ogółem 
straty wynoszą 14.130 zł.

-  A LBO  B ID A , A L B O   ZA 1)0 BEZE
W  W IĘ Z IE N IE  BARANOiWTOKIEM BO  
L U D Z IE  AYIOIĄŻ K R A D N Ą . I tak: 9 
b. m. n a  szkodę imiiejiaikiBgiO' C łiarton ika  
Mikiclaj.;,.. mdieszlkańca Ikolianijli iZiarytowo, 
gm in y  tajcftiowilckiej auiieżj a lamii spraw cy i= ^^^=^= ^= = = =  
pr:zy pom ocy podrobioneigo kluisza —  
sk rad li izie islodlotły, isp^ężyiniawkę iwsaiptości Mosiaczyńskiemu, 
110 'ztoltycłi.

Dofclh|oidlaetBaie w toku.
—  10 b .  mu n a  rrlyialktLŁ 3-gio 3Laja. w 

Baramowtaziajdh rnlidjaki. Ąsikotldowicz A u

Dziś! Olśaiew«]4cy przebój

1) Kob?et?i z bruku w roli głównej I | | D C  I f C i  C T  
ognista meksykinka L U r t  ¥ C L C X

.SZALEŃCY112) SM
Ceny zniżone: Na 1 seans balkon 25 qr., parter 54 gr„  wieczór. 40 gr .

Film polsfci

„PAN"
Dzii imponujący podwójny program! 1) Najnowszy dfwi kowiec sensacyjny pełen przygód, wiruszen

poczytnej powiDu .B IA Ł Y  MUSTANG** ’ y “Z ana O reya tycia Indjan p* t 
Niewidzisnedotąd sceny ze szcze­
pów Indjan! Egzotyczny lilm ten 
odznacza s it  wyjątkowem ajęciem 

rcfryaera wyjątkowo-ciekawggo dla każdego, tematu — Ceny: na 1 seans Balkon 25 gr. Parter. M gr.
, n i ł i s s ą c # ’ w ^ ó c

Upały..,
a nas

zaś

pineiziesjowi K P W  izsai 
Orla, pcrizygioitowainteigo. iprizeiz ealonikó.w' 
'KPW.

— K RADZIEŻ W OZU1. W olan ow i Jó-
izieiflowi ,'W Nlajliilbbkaiclhi islkiraidlziioano .zi po­

tom i, mdetsizikainitejo ‘wi&i Ruisliiny., igtmiiiny Ja- dwófrjaa1 wióa wiairltości 70 zi. Z łodzieje u -  
stirzęibskiej,, u siłow ał skirlaJŚe 'lejce. Zo-stał czyn ili ,t1o itlalk isppyttlnlie, że  m im o ciztulj-
'zatrizymamfy.

ipoistępciwy złodlziiiej izakładkf u  'siidbie e le -  
ktiryczmłość.

—  SZK O DNIK  LUBA —  SZU K A  'MA­
N U FA K T U R Y  . W :  idiaiu 12 b. m . na 'tnalk- 
ciie Bairamicwicze - Nbwaigrióidjeik isknaidiziio- 
:uo .z twoźni; ma sizkodę Lilbły Szikioiłiiiik pairę 
isztiuk 'miainuifalktury, Ciriaz parę dhiuistiek 
dam skicE Pioisizlkicidlbrwama ima klilikaidlzie- 
siąt złotych tziiożyła meldunek ptollicji.

cze i Makabi - Słonim; 15.30 — Mecz hazeny 
. „  1 . Makabi I i Makabi II — Słonim; 16 — finały

. •h-o:adieiciza;nisikej:. ZmaleiZmO' ,go lezące- zawodów lekkoatletycznych; 16.30 — sztafety 
t warzą w  w odzie iwi striumyku ,. prze- dla panów 6 X 100 Makabi - Bara no wi cze, -Sło 

p ływ ającym  przez pastwiisko-. P o lic ja  ninp 17 — Mecz piłki nożnej Makabi - Bara- 
sthtra s ię  w y św ietlić  pirzyiczymię zgiotmu. nowi cze i Makabi - Słonim; 20.30 — Cap-

—  IPOlSTĘPOWY ZŁOD1ZIEJ. W dniu  prZ,?Z ulice + mjasta- na-,0 u j, , ,, B stadjon, gdzie zostaną wykonane tance naro-
12 b. m . iz iprizjedlpolkioijiu p  Aroinia D aw ida dowe przy 0gnisku i piramidy przez Makabi-
Mo;wisiziow'icżia (Zamalkow.gi A t .  30) —  iskra- Baranowicze i Słonim.; 22 — raut w Domu
cMcmio Kiieziniik ełektryczm y. W idocznie Ludowym.

Niedziela dn. 16 bm.
10 rano -— uroczyste poświęcenie sztanda­

ru Makabi na stad jonie PW i WF; 12 — de­
filada na ul. Mickiewicza; 14 — marsz zawod­
ników i olimpijska defilada na istadjomie; 15
— gimnastyka masowa wykonana przez 120 
członków Makabi - Słonim; 15.30 — Popisy 
gimnastyczne na poręczach; 16 — zawody ko­
larskie na 10 km.; 16.15 — lekcja wolnej gim 
nastyki oldhnpijskiej wykonana przez reprezen­
tację Związku Makabi w Polsce na światową 
Makabjadę w Czerniowcach (Rumunja); 16.45
— mecz piłki nożnej pomiędzy reprezentacjami 
Makabi Baranowicze i Słonim, a WKS (79 p. 
p. i 80 p. p.) 18.30 — wręczenie nagród zwy 
cięzcom.

k m # * * ,
— WYCIECZKA DO WARSZAWY. — W

tych dniach odbędzie się wycieczka trzydnio­
wa do Warszawy. Koszta wynoszą 25 złotycn. 
Zapisy przyjmuje p. A. Pigulewski — sekret- 
tarz T-wa (Baranowicze — magistrat). Zgło­
szenia są przyjmowane i od' zamiejscowych, 
wych.

— ROZBUDOWA SIECI ELEKTRYCZNEJ 
M. BARANOWICZ. — MIASTO UZYSKAŁO 
60.000 POŻYCZKI. — Staraniem burmistrza 
p. inż. Jarmulskiego miastu na rozbudowę sie­
ci elektrycznej przyznano 60 tys. złotych po­
życzki.

— 10. TYS. ZŁOTYCH NA WYBRUKOWA-

mośeoi idlotmioiwiniikóiw' 'zdołali mięipostTizieiże- 
nii'e iwdz fwiyiwieźć.

KR ADZIEŻ Z POLA. Już s ię  noizipo- 
■cizyuiajlą kiriaidizfiieże z  poiła. KuryitiuBDa,- 
sizikiewiiicizioiwii z  KaiCzatnJoiwisEioziyKhyi .nlieiziuahi 
'sprawcy islkirtaidiUi ifcouleziynę zgarn iętą  
\\v ikiopki

— Bohaterstwo żołnierzy poznańskich. —
Niemen w okolicy Mikolajewszczyzny w ostat 
nim tygodniu stał się terenem tragicznych wy 
padków, zakończonych jednak względnie 
szczęśliwie. Na wycieczkę kajakiem po Niem­
nie wybrał się wraz z .rodziną, składającą się 
z żony i trzechletniego synka, porucznik sta

Giełda warszawska
Z DNA 13 LIPCA 
Waluty i dewizy

Belgja 124,75 — 125.06 — 124.44. 
Holandja 360.90 — 361,80 — 360.00. 
Londyn 29.80 — 29.90 — 29.65.
Nowy York 6.20 — 6.24 — 6.16.
Nowy York kabel 6.23 — 6.27 — 6.19. 
Paryż 35.01 — 35.10 — 34.92.
Praga 26.53 — 26.59 — 26.47. 
Sztokholm 153,85 — 154.60 — 153.10. 
Szwajcara 173,25 — 1 7 3 ,6 8 .^  172 82. 
Włochy 47.55 — 47,78 — 47,32.
Berlin w  obr. piryw. 213.40.
Tenden oja niejednolita.

Papiery procentowe
3 proc. pożyczka budowlana 38.65.
4 proc. inwest. seryjna 109,75.
5 proc. konwers. 44.
5 proc. kolej. 40.
6 proc. dolar. 57,50 — 59 —
Dolarówka 46.25 — 46.
7 proc. stabil. 48,25 — 48,75 — 48,50. 
4.5 proc. L. Z. ziemskie 40.
8 proc. warszawskie 42,13 — 42,25. 
Tendencja dla pożyczek niejednolita,

iĄ D A I C I E
we w szystkich  *ptikach  

*ktadaeh aptecznych znaae  
iradka ed  adcisków

Prcw. A. PAKA.
N A P O P Ł A W A C H

parcele do sprzedania
Tanio. Ziemia ogrodowa przy ul. Sabocz, — 
Saska Ktp«, Popławskiej i i c .— IiJormacfe: 
_______ Snbocz 28 godr. 10 '-2 i 5 —8

iłonH/ka
—  K U R S PSiZCZElLNICTWA. Sekcja.

Pszcsetoiicizia: iprizy Oikręgoweim Towairzy- 
stw ie  O-iigrintziaieyj . Kółeik Rioluicz-ych 
iwi Słomlmfile zorganiizCwaiła w szkole Rol- 
'uicizej. iw Gpzjyiboi ATie <w idtniiiach 13, 14̂ , 15 i 
16 liiipica r:. b. pralkityicizny 'kuris 'pisizczelmi- 
■otiwia kltóiry rioizipoczął s ię  13 I!;ipca o godz.
7-ej ;rauo.

— Z ŻYCIA ZPIOK Wł SŁONIMIE,-
ZP OK jluiż 'po mg iz trzeci iz rlzędu uriządlza 
Koloinjie 'lieitdiie dłai inlajibiedmóięjfsizej, diziiiat- 
w y  ,n,a'.''izeigo milaslta. Z Koiłoinijiii koinzyista —
70-cicno dizJte-ci obojiga ipłci od/ 5̂— 12 łat.
N a  tein. ce l riobiiioino' kwestię uMczinią, cizair- 
inią kiaiwę, Ikltóre idlaly luicwleillki Jochódl —• 
miimo ‘talk, ,pię)kniSgo celu,

W irmijibłiżsiziej piizytsizłcści uriząd)za —•
Zw iązek zabaw ę niai ipirzysitarai., u fając że 
mteiszlkiaiucy Słomiilrua, poprą tę  kmpnezę ze 
'Względtu u a  itą s;zi:rą i  biedlnią nzeisizę Jiziialt- NIE ULIC. — Na wybrukowanie ulic przyzna-

2imierTny “  Haczyński Ka Z^ykta op ^ ted ań

^ ;emetA0r  ^  .**!
■’ y  , ’ z Pow°d f wiirow ł silnego rosyjskiej, rozpoczynając druk swych wspom- 

nurtu jest bardzo niebezpieczny. — Nadmienić nień kr rewolucji rosyjskiej, iprzedewszyst l,i9tów P^eważrae mocniejsza, 
tez należy, ze naokoło niema żadnych domow kiem stara si odpo^ edzieyi  naJ'często się po- A k c j e

\V pewnym momencie wskutek raeostrozno wtar2ające dlaczego właśnie maryna- Bank Polski 82 -  82,25.
sc, kajak się wywróci, a jadący w nich znale rze ros^ jsc/ ytali się z d *b  ; dumą-. rewyoi„.

Ha“ ynsk' . °  tyle cji. Z daL ioby się, element żołnierski lepszy
cze m ai przytomności, ze synka swego w bardziej w yro b io n y ,niż szeregowcy armji, ma-
chwib wywrócenia zamierzał wyrzucie w pfa- rynarze wykazali największą bestjalskość Au- 
szczu swym na brzeg Zamiast na brzeg wy tyr_ jak ^  zdaje> pJ0 / az «ienJ  w naszem
rzucii go na środek rzeki, a sam zachtysnąw- piśmiennictwie, poświęconem dziejom prze wio - 

7  s, ,w , i, . na ° ‘ BesztKa bolszewickiegow Rosji, zarysowuje stosunki
m. sit dopłynęła do brzegu zona i r o z p a c z wewnętrzne, panujące niegdyś w flocie rosyj- 
wym głosem wzywała pomocy. Na szczęsce skiej |  niezw' k)e sprzyjające nagromadzeniu
u f  A n i  P harcerzypoznan- nienJawiś ci społecznej’ i politycznej, 

skich. Bohaterscy junacy natychmiast pospie- Po £a  t iuJ J  A .

£ £ k u  PZ r ! \ d Z o  Z STẑ szck śc1°enąutrzT si  ̂ sta'e' iż wybuch byt nieunikniony 1
nmć ^ia rozpostartym ptaszczu pon^d w o d ą Ę  Że najstraszliwsze formy, walki rewolucyjnej

Lekarze
DOKTOR

Blum&wicz

iAAAAAAAAi ^
Poszuicuią
PRACY

10.75.
Lilpop 13 — 12.25.
Ostrowiec 10.75 —J 10.95 
Haberbusch 49,50 — 50.
Kiiijewskii 17.
Tend. przeważnie mocniejsza.

Pożyczki polskie w N. Yorku
DiilonowSika 67.34/
Stabilizacyjna 67.50.
Warszawska 43.50.
Dolar w obir. pryw. 6.14 — 6.15. 
Rubel złoty 4.90.

dla Choroby skórne, wene-BUCHALTER - SSLAM 
ryczne i moczopłoiowe. SISTA ze znajomością 
WIELKA 21 — tel. 921 buchalterji hadi., prafr 

od 9—1 i 3—7 mysł. - fabryczme|f roi- 
W. Z. P. 23. nej przyjmie pracę m  

-  . .  minimalnem wynagr. w.

Wi]no, Garbarska 17 V-
r m n m f W ł m m

Radjt wile^lskii
PIĄTEK, dnia 14 lipca.

77,00: Sygniał czasu i pieśń. 7,05: Gnunas-

ij ^  . Ffd^ LZU FundU wouą.— m si zaznaczyć właśnie na terenie floty.
Harcerz orli Ochy Roman, odwazroe nurku Książeczką jest warta uwagi. Autora ma­

jąc z narażeniem zyzcia zauwazyt na dme Ie- żna sić dalsz któreb , j
zącą postać por. Baczyńskiego . wydobył go t |k okres rewolucji rosyjsykiej> yaIe i dnieje .
na brzeg juz zupełnie nieprzytomnego. ,rotu Autora do kraju f J j ” wsponlnieniJaj tyka. 7,20: Płyty. 7,25: Dziennik poranny.

Zastosowane natychmiast przez komenda,,- zwi ane z pierWszym okresem powstawania 7,35: Płyty. 7,52: Chwlka gosp. dom. 11,57: 
ta obozu h. o. Budzyńskiego Lecha zabiegi ra p0|skiej flotv; K Sygnał czasu i hejnał. 12,05: Płyty. 12,25: Pra-

zdołały wrooc życie p. por. Haczyn- KALENDARZ PŁYWAKA. — Przypadkowo sa i komuniikaty. 12,35: Płyty. 12,55: Dziennik

™" 2 ~ p""o"k o "j" e  . s t u d e
ze wszelkieai wygo- ce 
daml — niekrępnjącem j ’
wejściem, z pięknym utrzymanie — chemie" 
balkonem, nmeblowane 
do wynajęcia. —
Bakszta 14 m. 4. ^  wa nr - (sklepioweco-
2         w y). Fr. Krymski;

udzieli pomocy w na u-  
przyjmie wszelkie

r®“ na wieś. Zgłoszenia 
u pod: Wilno, ul.

townicze zdołały 
skiemu.

1 a ł n i e b r a  B y ł y1- i C l m s r a f !  pocztowy, pisze na wa-
szynie posztkaj^

          — sady biurowej ekspetf-
L E T N I S K O  jenta lub innej. Offtriy

14,55: P E N S J O N A T  do Redakcji

WEGO ZW. STRZELECKIEGO.. — W swiet- Opracowany przez kpt. okręgu p. Romana woz,y“._ 18,50: Muzyka taneczna (płyty). 19,10: A K  . f  Cy samotny ’ pokesr:?
licy Oddziału w Stolpcach odbyło się pore- Hrehorowicza ujawnia duże wyczucie rzeczy Rozmaitości. 19,20: Ze spraw litewskich ---p o - E N J . , przez osoby zran*-
dzenie zarządu pod przewodnictwem prezesa najpotrzebniejszych dla pływaka - zawodnika. gadanka. 19,35: Program na łO.oO: ,w .. Yndr^ ° . ” fe J f f  Werkowska 30 m 1. Ki
Moszczyńskiego. Załatwiono podział funkcyj Na szczególne podkreślenie i uwagę zasłu Na widnokręgu. 19,55 : Przerwa 20,00: U  o- .1̂ ZI_ zimierz Kirjacki.
pomiędzy członkami nowowybranego zarządu gUją umieszczone na początku „przykazania", czyste recytacje z ok._ święta narodowego Fran w  " Y, f -  c L — — __ _  .... ... .......
powiatowego. . Zdradzają one żywy kontakt piszącego ze spor cji. 20,50: Dziennik wiecz. 21,00: Dokąd j&chac P J czne .p

Szczegółowo omówiono organizację zespo- tem z jednej strony, z drugiej zaś wprowadza na niedzielę? 21,10: d. c. audycji. 22,20: Muzy- ny salon i taras bibljo-
łów przysposobienia rolniczego. Zw. Strzelec- ją do sportu czynnik wychowawczy, tak pow- ka tan. 22,25: Wiad. sport* 2^,35: Komunik, teka, < Piatjffl||
kiego w poszczególnych oddziałach powiatu, szechnie, jeżeli chĉ dzi o życie sportowe, zanie- taneczna.

-wy, fetórrą z eiempiycfh i 'wiiilgoitlnlycih m ie- 
slżkań '.w/yTiwaio ŝ >ę dio słońca, inia. kiilka, 
ty lko  iniesitety tiygjodiai.

Kaiżdiy igmosiz z(łioBo>niy ma jpciwyisizy co) 
przied^iży pcibiyt dzieci' ;\v' wygodmycih i

D2więkowe kino „ftPSLLO’*
Dominikańska 26.

Pikantna tryskająca szampańskim 
komedja francuska

humorem

ze słynnym JEAN WEBEREM. — „Gdy mę­
żowie zdradzają swe żony". Nadprogram: — 

Tygodnik Fox‘a 
Wstęp od 50 gr.

no miastu pożyczkę w sumie 10 tys. zł.
Wybrukowane zostaną ulice t. zw. wyloto­

we.
— NA MARGINESIE. — Należy przypusz­

czać, że przy tych robotach zatrudnionych zo­
stanie dużo bezirobtnych.

Czy to właściwe? ludzie z Baranowicz nie 
niają pracy, wieś tłumnie znajduje pracę, wy­
tworzyła się konkurencja' niezdrowa. Wieś za 
pól ceny zgłasza się do pracy. Cierpi robotnik 
miejski, któremu nie opłaca się pracować za- 
bezcen.

— CYGANIE ZŁODZIEJE. — 12 bm. ko­
niokrada - cyganie na jarmarku w Mołczadzi 
skradli konia wartości 140 zł. niejakiemu Gut­
towi Dymitrowi. Sprawców kradzieży przy - 
trzymano.

—« Z POGORZELISKA. — 12 bm. we wsi
Dreki gminy darewskiej wskutek nieostrożne­
go obchodzenia się z ogniem powstał pożar w 
stodole Tarajewicza Piotra.

Wiatr płomień przerzucił na sąsiednie bu­
dynki.

Ogólne straty wynoszą 17.200 zł.

Poruczono zorganizowanie tych zespołów ko- dbywany 'i niedoceniany, 
mendantowi p. Drozdowskiemu. Akcja zarządu gą jednak i drobne usterki, które me oa-
powiatowego zdążać obecnie będzie do uakty- dzą się wvtlumaczyć szczupłością wydawiiici- 
wnienia całej działalności w poszczególnych ŵa_
oddziałach. Jeżeli się umieściło przepisy gry w piłkę

W tym celu przeprowadzi w najbliższym wodną, to bezwzględnie należało umieścić wy 
czasie prezes zarządu p. Moszczyński inspek- cjag chociażby regtilaminu, który każdy star- 
cję oddziałów. tujący znać powinien.

—  R O Z D A N IE  NĄGRÓD iZA N A J - I jeszcze jedno: dobrze byłoby zaznaczyć, 
L E P SZ E  W IA N K I. N;ą posiedjziemiiti Hlkwi- kto z Polaków jest sędzią międzynarodowym.

diui Śiwięitia Moiriza, prrzeiwpdliMeiząeT K o- międzynarodowych
miteiiu, ,p. isitiarioistia: Kufllwiteć wrięicizyił p c b  Cafośc jednak przedstawia się bardzo ujmu
iszicizegóillnytm ciriganiiziaicijfoan iż;a. auajlleipiej jąco j poważnie. Szereg cennych inłormacyj i 
przygoltiowainie' niilesipioidizfilainikii iceunne |  pięik tablic napewno niejednokrotnie okaże cenne li­
mie inaigirońy. sługi amatorom sportu pływackiego.

I naigiredlę iw posltalcd ivVfyltiwiofnriej slta/tiu- Przypuszczać należy, że przykład p. R. Hre
ęitlki p. isitiainoisita iwirtęciayił pirezieisoiwd Żeń- horowicza da impuls działaczom na. mych lere 
slkiego Odłdlziata Zw. Stlrzełleeikwgo p. !»<* sportowych do zredagowania tego rodzą- 
puiliki. Bfeizieig'0'Wieij' iziai iniajdlziwiyicziaj! isbanlainy- łl! a en arz->/ ow' ^
•nie i1 ipbimyisiłiowoi piriziyg^otlowialną wyiąciz‘-
n ie  przez iStiriaeUiazyńie Taitiairrnâ  mpirislką, n A n | A » a i r | A  1  A  ł T }  
II n.igircdlę —  pu/hair iSTieibirny (wrręezył p. ■ O p i C r O j L I O  % * •  V F e *  •  *  •

kuchnia 
wiejska, posiłek 4 razy __ 
dziennie. Doskonała ką- -

RóJllt

450 H. P.
lii! DOlltj
ds wykorzystania

maj. Li

piel, auto, dojazd z Ba- p ałron a ,  W | , Ilałt^  
ranowicz lub Nowo- w  WMnia IW7, „  t if  
gródka autobusem. Ce- do iudzi dobre| woJi z  
ny 3,50, 4 i 4,50 w za- gorącą prośbą <j stsre 
leżności od pokoju. — ubranie i bielica^ die 
Poczta Wałówka koło b. więźniów i Set ro- 
Nowogródka Andrzej- dżin. Ofiary prostmy 
kowo. skierowyw*ć na kL S
— — — — -■ ~  — Maj« — gmack SątfK
-  — — — — -------  Grodzkiego, pariterą po-

BB kój Nr 15. ~ |
Lekcje

Zguby
P i a n i s t k ą

dobry pedagog. Prag- “  . . 7 *"
n ęłaby  udzielać lekcji W  n i e d Z c e l ^  
m uzyki lub też  podjąć 9 lip ca  na b r z eg i <e- 
s ię  inn ej pracy. Łaska- z io ia  Trockiego ic s t e -  
w e zg łoszen ia  adreso- w ion o  letn i p łaszcz ga- 
wać proszę: W arszawa, bardinow y. — Znałlazcę 
Sienna 28 m. 22 K<zi- upraszam  o zwrot t#* 
m iera K ałużyńska. pow iadom ić do Redakcji,

sn csca i
ALLAN SULIYAN. 6)

Wyspa S zc zę ś c ia
Poprzediniie żyaiie, poziosiawiione po 

tamtej stronie oceanu, wydaw ało się im 
teraz mirażem. Bezdenny błękit m orza i 
nieba zatarł plastyczność wspom nień z 
miast —  domy, ludzie, gw arne u.liiioe —  
stały się nierealne. Sizum przypływ u za­
głuszył hałas ludzkich głosów. Norton a 
nic nie mogło ciągnąć do miiasta.

—  Jaki jest twtój projekt? —  zapytał 
palacza po chwilii.

—  Zrobimy zapas wody i suszonej ry 
by i połyniiemy nia północ. Mamy kom­
pas. Jesteśmy zupełnie na stronie od 
dróg morskich, to jiasne! Może okręty 
przechodzą o jakie 50 mil dalej!

Nie wiemy nic i nie dowiemy się, pó­
ki będziemy tu siedzieć.

Fiitch mówił z coraz większem wzbu­
rzeniem, m arszcząc brwi. W  aiągu trzech 
tygodni, ciiiało jego pozbyło się isadzy, 
którą było przesiąknięte. O palona skó.a, 
błyszczała na słońcu. Siedział, obejm ując 
kolana sillnemii, żylastemi rękami. Paznog 
cie na rękach miiiaił duże, tw arde i szero­
kie, poobłam ywane. Łachm any ledwie 
przykrywały go. Przypom inał argona-utę, 
gotow ego do przygód i bijatyki.

Mariietta skiinęła głową przecząco. 
Kategorycznie sprzeciw/ił a się temu w y­
płynięciu na morze w łodzi! Było To po­
łączone ze zbyt ciężkiemii wspom nienia­
mi, które dotąd w racały do niej, pod po ­
stacią potwarnych koszmarów.

— Nie, na to się nigdy nie zdobędę1
pow iedziała stanowczo.
Norton milczał, a Fitch rzucił na nie­

go spojrzenie, pełne niechęci. Uważał, że 
p : wielu usługach, które jej oddał, po­
winna była go podtrzymać.

—  Trzeba liczyć na jakieś 50 mil, naj 
wyżej 100, napewno spotkam y jakiś o- 
kręi, albo wygodniejszą wyspę. Łódź 
jest duża i mocna —  mieściło się >w niej 
sześciu ludzi.

—  Nie,, nie mogę... nie odw ażę się na

to! Jeżeli chce pan próbow ać na własną 
rękę...

Urwała, widząc spojrzenia obu męż­
czyzn: w oczach Fitcha przeczytała na­
głą nieufność, zbudziło się w nim podej­
rzenie, że Mariietta chce się go pozbyć. 
'I warz Norton a wyraiżała zdziwienie, że 
ona była gotow a pozostać ;z nim sam na 
sam na wyspie. Z jej słów jasnem  było, 
że wolała tow/arzystwo Nortooa. Fitch 
odczuł to boleśnie.

—  Dobrze, —  burknął, —  teraz 
wszystko jest jasne!

—  Go jest jasne? —  zapytał Norton, 
obrzucając go wyzywającem spojrze­
niem.

—  M oja propozycja niem a pow odze­
nia. Mogę jechać sam.

M arietta nie m ogła się zdobyć n a  ża­
dną odpow iedź. Poczuła znów, że jest 
tutaj zdobyczą, o którą walczą ci dwaj 
m ężczyźni!

Spokój, w którym żyli, był tylko po­
zorny. W alka trwała.

Po chwili, palacz mówił dalej:
—  Pomówmy spokojnie, może się ja ­

koś dogadamy. Ja p o s ta rzam , że chcę 
wypłynąć teraz, jaknajprędzej, we troje. 
Pani nie chce! W ięc naznaczm y termin. 
Pożyjemy tu sobie trochę, a -ldedy termin 
przyjdzie, wypłyniemy.

M arietta patrzyła pytająco na Nor­
ton a:

—  Jak pan myśli
Norton zrozumiał w tej chwili, że nie 

chce, by ją zabierano z w yspy, bo ją ko­
cha!

Czuł się bezsilny wobec tego uczucia. 
Dotąd nie zdaw ał sobie spraw y z tego, 
że kocha M ariettę. Teraz życie wydało 
mu się niemożliwe bez niej.

—  On sam  nie wiie, co myśli -— mruk­
nął rozzłoszczony Fitch.

Norton opanow ał się.
—  Term in?... Tak, to dobra myśl. Ja­

ki termin proponujesz? kami palców obrączki na jego ręce. — złamał jej wolę, że nie miała odwagi w duszę kobiety, naw et najmniej w artej,-
—  Powiedzmy —  tydzień. Przecież miie widziałam debile bez tego! niczem mu się sprzeciwić. Była ona z na- Słysząc jej rozpaczliwe łkaniia, na jego
Fitch ożyiwiił się, zapomniał o sprze- Czy nie chciałbyś, żebym zobaczyła cie- tury kobietą nieśmiałą i bierną. Robiła widok, straciłem glowę.^ Uderzyłem go 

ciii wie Marii, wyobrażał sobie, że już jest bie takim, jakim byłeś pierw ej? ą wrażenie zakonnicy z tą swoją b ladą tw a raz tylko, ale on up ac o razu, u erzając
wszystko n a  dobrej drodze. Twierdził, Te słow a wnosiły nową, uczuciową rzyczką i jasnem i włosami, które tworzy- się głową o kominek, 
że skoro tak długo nie widzieli żadnego nutę do ich stosunku. Fala szczęścia spły ły rodzaj aureoli n,ad jej głową... ^ 0rt01A p,rze™ ał * sP ° P aj  badawcz©
okrętu, to znaczy, że w yspa leży n>a u- nęła na N ortooa n a  myśl o  tern, że Mar- Zamilkł, i długo patrzał n a  daleką na M ariettę, szukając w jej arzy wy- 
boczu od szlaków wodnych. ietta interesuje się jego przeszłością i to- Iłuję horyzontu. W reszcie oczy jego po- roku .

Nie bvło wiec na co czekać. sern. wróciły do M arietty t ciągnął dalej swe Ale ją w tern wszystkiiem najwięcej n~
Norton słuchał w milczeniu, bez za- On sam z trudnością wyiobrażał sie- opowiadanie, mniej suchym głosem: derzył ideał aam. Nontonia..Spotykała w zy-

bie bez kajdanów, przywykł już do ziimi- 
nego dotknięcia stalli! i do  zgrzytu łań­
cucha. Przez dziwny upór, czy dumę, nie
próbow ał pozbyć się hańbiącego znaku, ze wziua^cmaia * ouavi.«, 7':  \  u i '  „

gdyby umarł, byłoby to najlepsze wyj- po odzyskaniu wolniośoi. -chwalą palec do ust, daw ała mi znaki roczyc is4ot, P7ze „ j ^ ^ d e n  i^tóczv-
śoie. Norton przyłapał siefeie na tej my- Zaczął sw ą opowiieść głosem suchym milczeniia. . . . 5poJr : " ' ' Uć ,  | e Noirt-ona* o tu -
śli m i m o w o l n e j  i zmierzył F itcha'oozym a, i obojętnym -tak, jakby to nie o mego —  Zaczęła mowie aiichutko, ze nie zna. aznem y ^ ^  ' .
w ażąc jego siłę w porównaniu z w łasna, chodzfito. Usiłował zapanow ać n,ad w aru- ma niikogo prócz mnie komuby mogła izała tak Oorąco ysl o p 
Szanse zw ycięstwa miie -istniały: Fitch był szemiem, któ-re budziiła w nim obecność zaufać. Na stoliku leżały rozrnaate klei- k o i zeniu kobiety. zanvtała.
X  jak wół. M arietty. W iedział, że jeżeli się zdradzi, noty. Mąż jej zbierał z upodobaniem  pię- -  Coz było dalej? - -  sapyfata.

Tymczasem myśli Ma-riietty krążyły życie na wyspie -s-taniie sliłę -niemożliwe, kne, artystyczne, staroświeckie klejnoty tu c ie ^ w a ro ia ’ edv sie oafray
dokoła tych sam ych trudności, które gnę śm iertelna nienawiść pomięd-zy nim i pa- ze złota t  dnogich kamuera. Ale me d-a-ro- Dziwne uczti ^  ' ’ 8 yQnj| ^  
biły Nor-tona. Pamiętai-a dobr-ze jego sło- lacz-em wybuchnie, jak pożar. Ze wzglę- wy-wał ,ch żome. Ona zas w y s z ła  zamąz
wa, gdy zaraz po uratow aniu się z ka- du na M ariettę nie można było dopuśonc dla boga-stwa i spotka o ją -roecz ćh,cacv obraziło f  ma s ię ‘jedno tylko pra-
-tastrofy, mów,ił, że jest jednoc^eśm e wrd- do te g o l^  ^  ^  ̂q_ ^  p.raejędem ) nle ^  aby obudzi, ^  p r z e b ^ y lL -
nym i wśęźn-iem, że żyje, ale me może —  iNte zroowem i-ego, o -co u.i»c u- i « . « u .  r;-—j*— óźn,iej że‘ nfe’ za-biłem go.
żvć Gdyby wiec o.na zdecydowała się skarżono, —  mówiił Norton, —  ale po-peł- przeryw ając .opowiadania. Okazało snę pc> j,, z _
wyruszyć łodzią ‘n a  now ą w alkę z o-ce-a- nitem błąd uciekając. T rzeba było zostać _  Oznajmiła ml,, że -me jest w stam e W y ^ o - w m L P ™ « e g o  d n ^ a ^ p w n
nem, czy Norton zgodziłby się tow arzy- -i bronić się. Al-e okoliczności: były tego znosić dłużej tej męto r, -postanowiła u- zatelefonowała .do mn»e «
u z J j J  y ' rodzaju, że nie miałem nadziei -na obro- ciec od męża. W  -tym celu m u sa ła  zdo- pracowałem  ju z :u .“ go.^. ^ a WJ-ad.a«inara

N ie-m iała p raw a żądać od niego tej nę. Nie żałuję tego, co się  stało  i nie mta- być pieniądze. B łagała ^  sk a ż a ją c  i usiłowanie mor-
o fa ry . Powrót do  ojczyzny groził mu łern wyrzutów  sum,ema. T en człowien zastawił Oskarżenie dotyczyło tylko
utratą wolmośaL. M arietta współczuła był potworem, znęcaił się niacł zoną i do- wern mogłem z ndemi ro , ę ••
mu: nfe mogła uwierzyć, by ten człowiek prowadził ją do rozpaczy. Była ona niesz podobało, bylebym dostaiczy jej i a  1 ' ^ i f Zl10,biić —  przer-

Fitch.
—  No, co, z g a d z a c ie  s ię ? —  n a le g a ł łem  ja k o  urzędmilk w  je g o  b iu rze . W id y -  sam  nie m ia łem  p ie n ięd z y . o n o u  . - V ~ .‘ ‘~ ' ~ a ze n .-p ;e s ,teś w-infen

g d y  przyjeżdżała płakai-a się  g o rzk o . W łasnue o b ją łem  j 4 - -z a ś w ia d c z y ^  « 1 n ie je & te s^ w in ie nwałem ją tam często, goy p rz y je ^ u ^ i^  p ić tK ^  7  ̂ Nie" znasz ipiiO m a nie chcłiiała wy-
Muszę pomyśleć nad tern —  od blada i zapłakana, własnem autem. Za- ramieniem m próbowałem  u s p o ta c , Y w moiei o b ro n ie  a raczei nie rnia-

 ziała niepewnie. nim dowiedziałem się czegokolwiek o ich wszedł jej mąż. Była to widocznie p P s y aap p ow jeCiziiała ve nie może po-
Palacz mruknął coś i- odszedł do ło- życiu, byłem już gotów dać nam z swlięcać dla mnie swojej dobrej sławy, że

za­

pow iedziała niepewnie.

« S Ł mS S ,»  - k c ,” i  ^  «  *    s*. w v s w s «brał się do napraw iania łodri. to głupia rycerskość, mi-c więcej! Ale nie przekleństwam i , wyzwi-skam, m tu ralm e m ua h c ^  się rem,
Marietta patrzała  za mi-m przez chwi- mogłem patrzeć, jak -ona kubła stę: ze. nazwał mme z ł o d z i e j e m .  Nre ^  Uciekłem, zamim w y d a r t o  nakaz a je s i

ę, poczem zwróciła się do N ortona: strachu, gdy mąż zbłrzał snę do mtej. Du- przeczyć, ze wszys ^  ĵ  ■ y p ■  ̂ towania mn,ie. S z c z ę ś l i w i e  dotarłem do
-  Trudno mi jest zdecydować s i ę ! -  sza zamiera w człowieku, kiedy s«ę widz, w a ły  przeciw nam. A ;;q * u k  r a ^ b y ^ ^  h o  Kongu> a k  złapali mnie i ode-

le

szczerze. —  Przecież ja do- kobietę tak poniżaną i krzywdizoną! W y- n ig d y  w najmniejszej mierze zakoc any Londvnu W tedy właśnie... zmie-
/iem! Niiie opowiedziałeś mi wiązało się pom iędzy nami coś w rodzą- w niej. Mozę dlatego w aśn ie  o _  y , i - dodał z uśmiechem: -- spotka-

y^rW-Pim hviwać W ich do- słe zaufać mi. Niienawiidziłem go za to, szał «i>ę i dodał z u

powiedziała szczerze. —
tad nic niie wiem! Niiie o r _ ________  Ł a Ł , . . Til. . . .
nic. l'u przyjaźni. Zacząłem bywać w ich do- spę zayfać im . Niienawiidziłem go . x  nH-ecie'

—  O sobie? mu. Myślę teraz, że on szpiegow ał nas. że uczynił z niej niewolnicę. -Niema w(e- lismy się na o te  ^  ^
—  Tak. O tern —  dotknęła koin/iusz- Najgorsze było to, że on do tego sitopnia dług mnie, nic podlejszego, jak złamać

W ydaw ca Stanisław Mackiewicz. Drakami a W ¥dav* n ictw a „>LO W 0 “
Redaktor w /z  Witold T a ta rzy ^M


